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Warszawa. 5. września. (Pat) Dziś o go­
dzinie 9 rano rozpoczął się zjazd delegatów 
Związkr oficerów rezerwy nabożeństwem w  
kościele Wizytek. W  nabożeństwie wzięli u- 
dział reprezentanci miedzyaljanckiei Federa- 
c 1 kombatanckiej z prezesem Jerzym Gross- 
fi “'dem na czele. Po nabożeństwie uczestnicy 
Ad£ji się na moR e Nieznanego Żołnierza, 
gdzk prócz oficerów polskich złożyły wieńce 
także oi "anizacje oficerów czechosłowackich 
i rumuńskich.

0  godz. 11 nastąpiło otwarcie zjazdu w  
sali rady miejskiej. Zjazd zagaił Drezes Zwiąż 
ku oficerów rezerwy adwokat Szurley. Na je 
go wniosek zjazd przez aklamację powołał na 
przewodniczącego pułkowmika .Chłapowskiego 
z Poznania, jaku przedstawiciela ziem zachód 
nich, na wiceprezesów prof. Zaleskiego, jako 
przedstawiciela Ziem wschodnich oraz p. Sta­
rzyńskiego. zaś na sekretarzy pp. Wilka i Oł­
tarzewskiego.

POP. ORLIŃSKI PRZERWAŁ LOT.
Tokio. 5. września. (Pat) Donoszą z Hei- 

Zio, że przybyły tam lotnik polski Orliński 
smuszony byl przerwać chwilowo lot z powo 
du tajfunu. .

DYREKTOR P. A. S. T. SKAZANY NA 
ARESZT.

Warszawa. 5. września. (AW , Dyrektor 
PAST-y inżynier Żolyński został sk ił . ny 
ostatnio za odmowę zatrudnienia inwalidów

przy pracy w  PASTcie na 2 tyg. bezwzglę­
dnego aresztu i 2 tys. zł. grzywny z zamianą 
na 6 tj godni aresztu w  razie niemożności za­
płacenia tej kwoty.

N  endeccy delegaci na kc i :renc,ę, dr. Hoesch, niemiecki posei w  Paryżu 
i dr. Ga s. d uadca prawna rządu i. emieck: igo.

-lenierencja Ligi Narodów 
w Genewie,-
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S y t u a c j a .
WsjiorotiFea-e z przed rtka. —  Polak zawsze mędry po szfeo 
dz e! —  E ian i i budżet —  Sł nowisk-'! nainistra sk-t b u .

Bodzie temu rok właśnie, kie iy mi 
tem namcui miejscu ukazał sio artykuł pod 
ty m asroyfri i tułcm. Jego treść 5 s yierała 
przestrogi p^d adresem rządr p. W ł tirań­
skiego i pod jego adresem jako ministra 
starou, przestrogi, dotyczące naszej sy tu ­
acji fin  insowej, a zwłaszcza kursu złotego.

to już przecież początek spadku złote - 
a*i. panika, jaka szerzyła sio ooraz bardziej, 
a Łitenorwowanie ogarniało społeczeństwo,

Dzisiaj .lest inaczej. .
Strajk górników angielskich stał sio 

dla Polski czemś o wiele bardziej wartościo 
wem, niż najlepsza zagraniczna pożyczkę 
dola • ustabilizowany zastał na kursie, od- 
powiaaająoym potrzebom ster gospodar­
czych, podaj 1 wnływają, złoto w A n g iji 
zwolnione. Wiec wszystko dobrze. A je­
dnak !

B yłby czas a i.iwyższy, 
ażoby w dziedzinie finansowo • gospodar­
czej Polak przestał być mądrym po szko­

dzie !
Dzisiaj ogarnia pewne sfery niezdrowy 

i beztroski optymizm, sztucznie podtrzymy 
wany zresztą z pobudek politycznych, jako 

_żo to niby pod obecnymi rządami, po prze­
wrocie majowym wszystko jest już dobrze, 
los waluty ustalony, budżet zrównoważony, 
bilans handlowy czynny,

można wiec podwyższać rozchody 
i  można się znowu i tu i tam zacząć rządzić 
bardzo szeroko !

Byłoby oczy wiście nonsensem zaprze - 
czać, że sytuacja Polski się poprawiła, ale 
jest błędem nie dc darowania

utrzymywanie społeczeństwa w tym 
beztroskim optymizmie.

Dokładna i szczegółowa analiza bilansu 
państwowego, jego różnych kruczków 
i sztuczek, (wydatków budżetowych i po ­
zabudżetowych) prowadzi do zrozumienia, 
że minister K la m er 

bez nowej emisji biletów zdawkowych 
i bilonu nie mógłby sobie dać rady, 
Wedle w iarygodnych relacji, skarb ży­

je  obecnie z dnia na dzień i  ratuje się tak 
ZAvanemi „sumami przechodniami*, co pł 
wa na ujemne sa'do kasowe skarbu. Jeśli 
się dolicz do tego newne płatności, które 
tylko wielkiean znawstwem przedmiotu ob ­

darzona specjału.ta może wyczytać z na­
szych t. zw. biuletynów ministerstwa skar­
bu (chodzi więc nr o sptatę części k red y­
tów interwencyjnych), jeśli się uwzględni 
obciełżenie budżetu podwyższeniem pensji 
wojskowych, to tfudno nie uprzytomnić so­
bie, że w takiej sytuacji

byt waluty nasiej może być bardzo 
zagrożony,

( le nie znajdzie sic zawczasu na drogę in 
kiej.ś bardzo planowej akcji po lityk i finan­
sowe.!.

Dotychczasowe posunięcia ministra Klar- 
nera cechuje peyien  oportunizm. O czyw i­
ście, że stanowisko ijfgo w rządzie nie jest 
łatwe, czego dowodzą choćby7 ataki prasy 
rządowej i półrządowej na niego i pogłoski 
o wyszukaniu sobie jeszcze powolniejszego, 
Kandydata na to cd(x.wiedzialne stanowi - 
sko, które musi być wolne nie tylko oó 
wszelkich polity cznych wpływów, ale od 
zachc!anck pewnych grun i postulatów pe­
wnych sfor, wypowiadanych bez oglądania 
się na całość interesu państwa.

Ca mo*« iuflflMfia.
EKSPERYMENT, W YK O N AN Y  N A  DEL1KY.ENCIE, SKAZANYM  NA SM1EHĆ. 

N A  JAKIE PO W a GI I ‘W OŁAŁ SIE AM ERYKAŃSKI UCZONY.
(?) Gazety amerykańskie donoszą o na­

stępującym wypadku.
W  mieście V irgin ia skazano niedawno 

temu na śmierć niejakiego Roberta Doves 
za potrójny mord rabunkowy. Ustawy r 
stanie V irginia pozwalają eksperymentować 
m ukowo na skazanych o ile to nie sprawia 
delikwentowi niepotrz mnych męczarni. — 
Trzeba też mieć zezwolenie władz miejsco 
wych, gdy cos takiego ma nastąpić,

Iła jp ie iw  zgłosił się u władz chemik 
H ill z prośbą o zezwolenie na eksperyment 
uśmiercenia skazanego przy pomocy śwież*) 
wynalezionego gazu trującego, oświadcza­
jąc, że delikwent umrze bez męczarni, jakby 
ogłuszony działaniem opium. Podanie che­
mika Ddrzucono. ' -  -

N międzyczasie przedłożył władzom
swój projekt znany sv V irg iu jł bjolog, Da­
niel Hobbes, który oświadczył, że wystarczy

'4
d r . a n t o n i  Ma r c z y ń s k i .

Powieść współczesna,

Ciąg dalszy.
Maurycy de Castelaneau zapoznał go z 

Emanuelem Kossi, wybitnym członkiem wło­
skiego instytutu oceanograficznego i byłym 
dyrektorem wielkiego akwarjum neapoli- 
tańskiego, k' >ry właśnie zatrzyma.] się w 
Tunisie w drodze do TDpolisu, gdzie miał 
przeprowadzać szczegółowe badania dna 
morskiego wzdłuż wybrzeża.

Possi bardzo chętnie zgodził się na u- 
dział w wyprawie na potwora Również za- 
iząd portu Tumskiego poszedł St,evensono- 
wi ha rękę. ba przyrzekł użyczyć dla wypra­
wy łódź motorową, oraz dwóch nurków.

Odwiedziwszy w Tunisia Pałace Hotelu 
tragiczna rodzinę Lecomte‘ów, omówił inży­
nier z Woodem i Kenworthym plan niebez­
piecznej ekspedycji.

ROZDZIAŁ V.
W A Ł K A  N A  D NIE  MORZA.

W odległości dwudziestu metrów od zło­
wrogiej kolumny, zatrzymała się wielka 
łódź notorowa i zarzuciła kotwicę.

Na pokładzie obok garstki^ mary naizy 
stali członkowie wyprawy: Maurycy Je Ca- 
stelneau, Steyenson, Konworlhy, Wood, Ila- 
ssan. dr. Sabatier i Rossi. - •

Za chwilę mieli opuścić pokład, stali 
więc w gumowych kostiumach nurków, w 
butach z otouianemi podeszwami, trzymając 
w rękach mosiężne połue śrób hełmy.

Tstatnie wskazówki i instrukcje dawał 
doświadczony badacz Rorsi. Z jego też pole­
cenia wszyscy zaopatrzyli sie w gumowe rę­
ko wice, aby ręce nie ueierpały od ssawek 
potwora. Oprócz dwu zawodowych nurków

portowych i dwóch z instytutu, w wyprawie 
na dno m di wziąć udział Steeenson, Rossii 
Basoan, Wuod i Kenworthy. Razem dzie­
więć osób. Tylko dwa skafandry nurków 
portowych były starego typu z gumowemi 
wężami. doprowaJzającemi powietrze za po­
mocą pompy specjalnej, umieszczonej na ło­
dzi motorowej. Reszta hełmów była nowsze­
go systemu z aparatami do wytwarzania tle­
nu. Dawały one wjększą swobodę i niezależ­
ność ruchów.

Pierwsi opuścili pokład, po zwisającej z 
łodzi aż do dna drabinie, nurkowie zawodo­
wi. M ieli oni odebrać na dnie spuszczone im 
z łodzi siatki. Siatki te, pomysłu inżyniera, 
były .ikonstruowane bardzo pojedyńczo. 
Składały się z czterech żelaznych prętów, 
wysokich na dwa metry, połączojjycb zc so 
bą poprzecznemi IX  wami. Ten prosty szkie­
let < bciągnięty by? od góry i trzech tli uz- 
szych boKÓvr dość sPną siatka drucianą. Dno 
i tył tych amcianyeh budek były wolne, a 
każda z nich pomieścić mogła wygodnie 
dwóch luozi i zapewnić im, jak olbrzymia 
tarcza, schronienie przed uściskiem potwor­
nych ramic-n.

Na skałach porozstawiano kilkunastu 
marynarzy z długiemi zaostrzonemu tyka­
mi. U ich stop 'eżaia wyciągnięta długa 
sieć. której górny kraj przywmzany był do 
korkowych płytek, a dolny obciążono oło- 
wianemi kulkami. IV ten sposób sieć. wrzu­
cona w morze, rozpościerała się sama i z : 
garniała wszystko aż do dna Końce sioci 
przywiązano linami do dwóch łódek, z któ­
rych jedna stata blisko hrzegu a druga ko­
łysała się w odległości jakich piętnastu me­
trów od czerwonej kolumny w stronę morza.

Pian Steyensona był taki.
Potwór musi mieć jamę podmorską, któ­

rej wejście znajdować się musi, gdzieś na 
wschodniej stronie wrału skalnego. Nurkowie 
odszukają jamę, zaczepią polipa i sprowo­
kują go do wyjścia z niej na morze. Przy 
czystej wodzie rozstawieni na skałach ma­
rynarze spostrzegą z łatwością wypłynięcie 
polipa i natychmiast zarzucą sieć, odcinając

ratt w ten sposób odwrót do bezpiecznej sie­
dziby. Na dauy znak łodzie zaczną ,.alaozać 
coraż węższe półkole a nurkowie, cofając się 
w stronę motorów7ki j osłania jąc przed ewen- 
tualnemi atakami potwora swemi dzidami 
i siatkami, wym ,ną się. pozostawiając w
zamkniętem kole samego polipa, którego 
wówczas wywinduje się na powierzchnię.

Plan był bardzo dobry, gdyż walka z 
ośmiornicą w jaskini o nieznanych zaka
markach i głębokości — byłaby dla ocięża­
łych nurków fatalna.

Stevenson zeszedł ostatni po urabince, 
zaopatrzony w taster dzwonka elektryczne­
go, którego kabel rozwijał się w miarę od­
dalania się; mifn nim dawać Steeenson u- 
mówione poprzednio sygnały. Na dmę ocze­
kiwali już towarzysze w szyku bojpwym.
Krajem  lewego skrzydła od strony brzegu, 
szli uwaj nurkowie portowi vj r.tai ycb ska­
fandrach, trzeci z kolei był Y/ood, dąloj Ha- 
ssan, środek pochodu zajął Rtevenson, obok 
zaś posuwał się W illiam. Za Williamem 
szedł Rossi i wreszcie dwaj nurkowie insiys 
lutu oceanograficznegc

Odstępy między idącymi był.y małe. 
Wood i Kenworthy czuli się początkowo na 
dnie ogromnie nieswojo; przytłaczało ich ci­
śnienie wody. Oślizgłe od poi ostów i mulił 
kamienie dna zmuszały ich do szukania o- 
pnrcia. Kenworthy często opierał się na siat­
ce. Wood włócznia sobie pomagał. Płuca, 
przygniecione wodą i ciężarkami olowiane- 
fni, bardzo powoli przyzwyczajały się do 
charakterystycznego oddeebania. sztucznie 

wytworzeniem phwietrzem. Pulsa w skro­
niach waliły mocno. Oczy rozszerzały .--ię ze 
zdumienia na widok tych podmorskich cu­
dów przyrody, oświetlonych zielonem świa­
tłem przenikających z gór>;. promienie słoń­
ca. Męczył ich trud posuwania się naprzód; 
głowa, obciążoną liełmcm, biegła prędzej od 
niezgrabnych nóg... (C. d. ii.).
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suggestja zabić delikwenta. Jego projba o 
icz^olenie na ten eksperyment została przy­
tytą.

Skazanemu zawiązano . y  ęzarną chu­
stką W następnej chwili HobLes zapowie­
dział, że bezbn' śnie przetną mu śyły n rąk 
i on poczuje tylko, jak ciepła krew jego 
spływać mu bedzie po rękach. Delikwentowi 
przekfuto ręce w kilku miejscach zupełnie 
zresztą nieszkodliwie, poczem oblano je let­
nią wodą. Po pięciu minutach człowiek ten 
już nie żył

Brzmi to, jak nieprawdopodobna bajka, 
a jednak zdarzenie to opisał z wszystkimi

NOv j ćłr. 7361 e dnia 7 wrześma 192<J

szczegółami Daniel flobbes w jtdnem t  bar­
dzo poważnych ezaoopism naukowych, przy- 
czem nczoiiy wskazuj' na rozliczne fenome- 
nal. wypadki autosuggestji, wywoływane w 
swoim czasie irzez niedawno zmarłego wiel­
kiego „maga" francuskiego, Emila Coneu, 
który leczył jąkanie, utykanie i rozmaite 
chc oby nerwowe z pomocą suggestji.

Dodaje wkońcn Hobbes, że imaginacyjnie 
można wywołać w organiźmie rozmaite za­
burzenia. W iedzieli już o tam przea tysiąca­
mi ‘at grecy i rzymscy lekarze, którzy le­
czyli snggestją.

3 * ‘

wewnętrzne. Karetka pogotowia ratunkowe­
go odwiozła ją do szpitala, gdzie w kwadrans 
później umarła.

| Herbata Riedla i

tlozinaifośei p śwlafa.
TE M AT D LA  DZIECI!

O du«hu, w którym prowadzona jest so- 
wjecka oświała szkolna świadczy następują­
cy temat wypracowania piśmiennego, zada­
ny przez ideowego nauczyciela 9-cio letnim 
dzieciom . imperialistyczna wojna i przyczy­
ny je j wybucnu“ . Nawet moskiewska prasa 
uważa taką gorliwość za przesadzoną.

CUD TE C H NIK I.
Miasta New York i New Jersey połączo­

ne zostały dwoma tanelami, przebitemi na 
głębokości 30-tu metrów pod łożyskiem rze- 
k ‘ EAdson. Tunek te posiadają 10 metrów 
szerokości, co umożliwia trzem samochodom 
jazdę rzędem. Ponieważ długość ich wync- 
si 3.200 metrów i służyć mują dla komunika­
cji osobowo-kołowej, więc zaopatrzone zo­
stały w najdoskonalszą instalację wentyla­
cyjną. Ten cud nowożytnej techniki koszto­
wał drobną sumę... 50 milj. dolarów.

EU RO PEJSKIE  DROGI POW IETRZNE.
Wyszła w Niemczech książka pod tytu­

łem „Grosser Luft-Ye^kehrsatiass” . Daje ona 
wszelkie informacje, jakie mogą być po­
trzebne podróżującym samolotami, zawie-a 
bowiem 73 mapy kolorowe wszystkich szla­
ków powietrznych ze wskazaniem lotnisk, 
latarni refleksowych okrętów. Poza tern 8o- 
danjfęh jest do książki 108 planów lotnisk w 
powiększonej skali, w których łatwo się zo-

znajduje. Na wTalcu widzimy w tej chwili 
już datę 15. grudnia 1926 i czerwoną fajkę, 
zakreśloną ołówkiem remrenta. Znaczy to, że 
w p r z e c i ą d o ś ć  krótkiego czasu, bo od 5. 
września 1926 do 15. grudnia 1926, petent zo­
stał ową fajka zaliczony w poczet tycb. któ­
rzy otrzymają paszport. Przyciskam teraz 
następny guzik. Proszę się nie przerażać! 
Ten zgrzj t wewnątrz aparału, te wrzaski, 
-harkoty i łoskot, przj panina jący charakte­
rystyczny łomot człow ieka, wj-rzucanego zo 
wrszysikich schodów, świadczy o tern, że pe­
tent dostał się już przed oblicze referenta 
paszportowego, aby przedłożyć brakujące je ­
szcze świa lectwa: konieczności, państwowo­
ści i zaległości. Teraz podnosi się automa­
tycznie ta zwora, która notuje zanomocą gra­
fitowej dźwigni, sume zapłaconych przez pe­
tenta podatków. Na walcu widzimy już datę 
17. marca 1927 i znak aprobaty referenta. 
Rzecz oczywista, że data ta jest nieco przed­
wczesna, gdyż przyśpieszyłem nieco działa­
nie motoru, aby panów nie nużyć. Dotych­
czas mamy wice trzy daty wybite na valcu: 
5. września 1926 (data wniesienia podania o 
paszport) — 15. grudnia 1926 (fajka referenta) 
i 17. marca 3927 (aprobata referentek Idźmy 
dalej! W  tem miejscu, gdzi" łerhz trzymam 
swoją dłoń, znajduje si.ę otwór, 1 tórego umie­
szczeniu sprzeciwiły się nlarodajne czynni­
ki, ale pewnym sferom udało sie jednak nic- 
oficj. oostawić naswojem. J ist to t/w otwór 
kuhanewy. Wrzucone banknot 100 zlotowy 
przyspiesza znacznie działanie motoru. Przy­
puśćmy jeemak, że petent zignorował ten 
otw„r. Dla ścisłości oroszę zapamiętać datę 
wybitą na walcu: 17. marca 1967! Od le j
chwili aparat, prawie, że nie funkcjonuje. 
Przypuśćmy dalej, że petentowi się znudziło 
czekanie i ponagla sprawę swego paszportu 
Przyciskam guzik z napisem: „Urgcno”. Pro* 
szę teraz łaskawie spojrzeć na wynik pona­
glenia: dwa zera i adnotacja referenta, iż
petent jest bolsztwikiem. Waiee pokasuje 
już datę 5. lipca 1927. Proszę nie zapominać 
że petent o paszport zagraniczny tkwi w apa

Pogrzeb Rudolfa UaSejttima.
Za trumną szła narzeczona i pierwsza ?ona.

(b) Onegdaj odhył się w Nowym Jorku 
Pogrzeb Rudolfa Yalbntmę Za trumną jc- 
ęhał sznur samochodów, w których siedzieli 
aktorzy Filmowi, p: zyjaciele i koledzy zmar­
łego. Pola Negpi która mzybyła specji .1- 
nym pociągiem szła również za trumną. By­

ła również obecna pierwsza żona Valentina 
Jane Acker. W  czasie ,,Kequiem‘' śpiewał 
chór c ery  Przed kościołem stał niezmie­
rzony tłum ludzi. Ciało spoczęło w kaplicy 
skąd zostanie przewiezione przez brata 
zmarłego do Włoch.

Sfr-iszny uypadtl. na stacji
kolei o . i ;

(?) Z Gracu donoszą pod datą 1. bm.. Dziś 
O godz. 1 i pół po poł. wydarzył się na sta­
c ji Lasnitzhóhe przy wjeżdzie pociągu po­
spiesz: ego straszny wypadek. W  ród tłoku 
licznych podróżnych, oczekujących na pero­
nie nadejścia pociągu, znajdowała się pani 
Ilona dohany ze swoją trzyletnią córeczką 
Pani rjohany, żona adwokata, zamieszkałego 
w Budapeszcie, przebywał? ze swoją córecz­
ką na k aracji w Lasnitzhóne i w'aśnie wy­
bierała się ir powrotną ' podróż do domu. 
W  cnwili, kiedy pani Rohanj z córeczka 
vdszla na peron, stal no szynach pociąg to­

warowy. O goazini6 pierwszej minut 28 nad­
szedł pociąg osobowy, ą na parę minut przed­
tem sygnalizowano, że z tunelu wyjechał 
już pociąg pospit szny i stanął na pierw­
szych szynach. Pani Rnhany, popychana 
przez tłum podróżujących, znalazła się nagle 
wraz z cóieczką taż na szynach gdzie upa 
dłą. W  tej samej chwili p o r„a ły  ja koła wa­
gonu pierwszego razem z dzieckiem. Mała 
dziewczynka bj ła nieżywa, gdy ją  wyciągnię 
to z pod kół. Pani RoLany miała oderwane 
ramię i straszne ra ly na głowie i piersiacn, 
przyczem odniosła także poważne obrażenia

W .' RAORT.

1 J liiń
W ród pawilonów na tegorocznych Tar­

gach Wschodnich zwraca powszechną awagę 
stylowy gmach, jaki zajął nasz Rząd. Do­
bór eksponatów, wystawionych w tym gma­
chu, pomysłowość, organizacja i_ celowość 
propagandy, świadczą, że miarodajne czyn­
niki zdają sobie spra wę z doniosłości roli 
wystawcy na Targach, które wobec zagi a- 
nicznych gość l są pokazem naszej siły. eks- 
paazji i dorobku narodowego.

Gmach ów, noszący =zumną nazwę „Od­
rodzenia moralnego”, zbudowany został si­
łami fc rajowemi; przy użyciu podatków i po­
życzę1 _ zagranicznych, onłacanych przez 
wszystkich >bywatel ’ k z rojnicy narodowo­
ści, wyznań i płci. Chcieć dokładnie opisać 
iw  gmach „Obrodzi nia moralnego”, należało­
by napisać obszernie;ozą pracę, którą pozo­
stawiamy fachowcom budującym gma«ł ten 
przez całe lata, tj. od Unia wskrzeszenia pań­
stwowości naszej do dnia dzisiejszego.

Sprawozdanie niniejsze ograniczy się 
więc tylko do opisu jednego eksponatu 
] wracającego ogólną uwagę na Targach. 
Czytelnicy nasi łatwo się domyślą, że chodzi 
tu ■ eksponat, dotychczas nigdzie niewy- 
stawion y i przynoszący swoją pomysłowo­
ścią zaszczyt twórcom i wystawcom „Odro­
dzenia moralnego” . Jest te, tak zwany apa­
rat paszportowy, rnade by Poland.

_ Juz w sag paszportowej, do której wcho­
dzimy głownemi drzwiami pawilonu, widać 
ogromny wysiłek, staranność i niesłychaną 
wprost pomysłowość wyśt .weów, pragną­
cych poglądowo dać nam całokształt obrazu 
życia każdegc ,Jnlaka, starającego się o , ia- 
szpoit zagraniczny.

W proś1 wejścia pod stylowym napisem: 
„Szczęśliwej podróży” ; stoi ogromny aparat

pasznortowy, popędzany motorem elektrycz­
nym o sile wszystkich koni ministerjalnycb. 
K ilka tysięcy i rzędników administracyjnych, 
począwszy od IV. stopnia „a“ — do X V I. 
stopnia „z“, obsługuje ową potworna kolu- 
orynę paszportową, a jeden z urzędników 
V-go stopnia objągnia przez ogromny mega­
fon znaczenie i funkcjonowanie aparatu, ja ­
kim dotychczas żadne państwo \> Europie

! poszczycić się nie może.
I — Otóż, moi panowie — mówił ów prze­
m iły urzędnik, przyciskając jeden z guzików 
aparatu — ten guzik przyciska petent, ma­
jący zamiar wyjechać z a g ra n ic ę  za paszpor­
tem ulgowym. Jak panowie widzicie, otwiera­
ją się pod naciskien guzika te drzwi, które 
wygodnie pomieścić mogą petenta i  jego 
protektorów. Jest to dział paszportów ulgo­
wych. z których ko zystają przeważnie śpie­
waczki warszawskich kabaretów, arystoki a- 
eja rodowa, bogatsi przemysłowcy i grafo­
mani, robiący w literaturze war .zawsklej. 
Wydanie paszportu trwa tutaj 2 do 3 dni. 
Znacznie dłużej natomiast trwa wydanie pa­
szportu uczonym, profesorom uniwersytetów, 
poważnie chorym lub artystom, którzy nie 
wiedza, jak się ów guzik ulgowy naciska. A  
teraz przejdziemy do właściwego pokazu! 
Przyciskam guzik, oznaczony liczbą 500. 
Wyobraźmy sobie, że chodzi o wydanie pa­
szportu normalnego, za opłatą 500 złotyc1 
Proszę patrzeć! Naciskam! Na tym wa >u wi­
dzimy teraz datę 5, września 1926, czyli datd 
otwaręia szóstych. Targów Wschodnich^ K rę­
cę teraz korbą nad otworem, gdzie ] etent 
przed wejściem uo aparatu wrzuca _5UU zło­
tych, oraz świadectwa: przynależności, mo­
ra1 ności, identyczności, dojrzałości, pra o- 
myślności, choroby, nieszczęścia, zapłacone­
go podatku, szczepienia ospy, służby ^woj­
skowej* ubóstwa i jeszcze kilka innych świa­
dectw pomniejszego znacaruia, nie licząc po­
dania, stempli, fotograf)i, odcisku palców 
itd. Baczność, moi panowie! proszę spojrzeć 
na manometr, wskazujący stadjum. w ja-

1 kiem się sprawa wydania paszportu teraz
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rjentować, a także fotograiji aeroaronów, 
. z i jęte z lotu ptaka. Ną_ .mapach wykreślone 
ea też lin je dróg żelaznych oraz oznaczone 
niebieskim kolorem rzeki dla Jatw lejszeg 
odróżnienia. Mnóstwo informacji dodanycn 
do ułożonego aifabetyczn:e spisu rozmaitych 
miejscowości, pomieszczono na ,vstepie. D< 
starczają )ne cennych in fo i; nacji i wskazó­
wek praktycznych, obejmujących dane w 
sprawie cen przelotów, wagi dopuszczanego 
bagażu, ceny za kilogram nadwagi i wreszcie 
czasu przelotu.

NAJSTARSZE WINO,
Pc dczas poszukiwań archeologicznych, 

prowadzonych nad brzegami Reifffi znalezio­
no w jednym z odkopanych grobowców am­
forę rzymską, zawierającą najstarsze sta- 

-nowczo w śwjecie wino, gdyż liczące najmniej 
1600 lat wieka! Nektar ten sporządzony był

wediug obowiązujących prz pirów czyli z 
domieszką miodu, co umożliwiło jego kon­
serwację. Amfora wraz z cennym płynem 
znajduje się w muzeum miasta Spire.

EPIDEM JA R E K L A M !.
Pr. M ili Kane z Pensylwanji zwróci! się 

do swoich kolegów z prop.„;ycją, zabarwioną 
mimowolnym humorem. Uważa on, iż chi­
rurdzy są stanowczo upośledzeni w porówna­
niu z Hteratami, malarzami, rzeźbiarzami 
etc., podpisu jącyini swoje utwory. A nonimo- 
wa praca lekarzy powinna, zdaniem jego 
ustać — chirurgom należy przyznać prawo 
stawiania^ swoich inicjałów lub znaków na 
ciele i cjenta Przy panującym w Ameryce 
chorobliwym snobizmie projekt doktora Ka­
ne może spotkać się z uznaniem wśród eks­
centrycznych miljarderów, ubiegających się 
za nowemi modami.

fretka £3bila widłami arna.
SIOSTRY PR Z Y PA TR U JĄ  SIĘ

(b) Krwawy dramal rozegrał się nieda­
wno w Marsylji, w rodzinie niejakiej 'da- 
lenow, żyjącycl w w illi „Laurier - Rod*. 

Wdowa, pani Marja Mallen, żyła w ciągłej 
niezgodzie z swoim 42 letnim synem, alko­
holikiem i awanturnikiem. Onegdaj syn 
wrócił pijany do domu i rozpoczął awantu­
rę z matką. Od siów doszło do pięści. Syn 
rzucił się na mai kę i począł ją  okłrdać pię­
ściami i kopać. Matka porwała widły i za­
częła się rozpaczliwie bronić, zadając synowi 
'miertelne razy. K iedy syn padi zbroczony 
krwią na ziemię i chciał się jeszcze pod­
nieść, matka zadała mu ostatnie śmiertelne 
pchnięcie, zabijając go na miejscu. Matkę 
a1 it.ztowano. Jak stwierdzono scenie mor­
derstwa przypatrywały się obojętnie dwie 
córki, a siostry zabitego, zupełnie nie stara-

M ORDERSTW U OBOJĘTNIE.
ły  się rozdzielić walczących. Rzuć % tu na całe 
morderstwo bardzo ponure, światło.

P R O F .  C Z E S Ł A W

TARNOUtf KIJ* 56 II, p.
(ta l 1 5 -2 1 ) 2 J

ZGŁOSZĘ aiA a- -5 ?OPOŁ.
Lekcje w” mowv, deki. macy, g, y scenicznej 
 — — (estrada, „cena, mównica) —  — —

Doniosły wiec
i

emerytów,
sterót.

wdiw

W piątek 3. bm. odbył uę we Lwowie w 
sali Instytutu Technologicznego, wielki 1 
bardzo doniosły wiec emerytów, wdów i sie- 
ót państwowych, kolejowych i wojskowych. 

Pr ewodniczył im. st. radca skarbu Neusser 
z Taraop t̂a. Do prezydjum wybrano em. 
starostę Wronę ze Lwowa i em. st. za-ząa. 
pod. Łukowskiego z Kołomyi. Sekretaizował 
em ”ewid. skarbu Maszezak, JNa wiec przy­
jechali delegaci z Koiomyji, Sambora, Tar­
nopola i Złoczowa. Rt ferat wygłosił em. rad­
ca Min. kolei (ielbard, następnie przemawiali 
emeryci Lewiński, Nuwakowski, Podhoritzer 
lta ' ’ i inni. Po gorącej dyskusii, dyktowa 
nej rłosem rozoaczy mas emeiytów wdów i 
sierót, przymierających z głodu, uchwalono 
uastęnujące rezolucje:

racie już ud 5. września 1926, czyli od daty 
otwa rcia VI-tych Targów Wschodnich.

Teraz należy pozostawić aparat w spoao- 
ju przez 6—9 miesięcy. Przypuśćmy jednak, 
że i ten czas już minął. Przyciskam guzik z 
napisem „Załatwienie" i w iozimy na walcu 
datę 18. kwietnia 1928. Nie znaczy to jeszcze, 
iż w tym terminie paszport zurtał ju° wyda­
ny, guyż drobne formalności, rocipis itd. 
wymagają również pewnego czasu. Data 18. 
kwietnia 1928 oznacza więc, że najdalej do 
pięciu miesięcy paszpoi t będzie już w posia­
daniu petenta. A  teraz końcowy wynik! Pod­
noszę zvorę, przekręcam korbę i , aciskam 
guzik. Na walcu wid: Imy f. września 1928, 
czy i datę otwarcia V III. Targów Wschod- 
nicn. Mechanicznie otwierają się drzwiczki 
z drugiej strony araratu i petent, nieco już 
podstarzały, wyłysiały i zmęczony życiem, 
opuszcza aparat i w jjeżdżą wreszcie zagra­
nicę z paszportem... fałszywym.

1) ilei zwłocznego nsun.ęck. wszystkich 
niezgodnych z międzynarodowemi traktata­
mi, względnie z ustawą emerytalną* rozpo­

rządzeń wykonawczych, wydanych przez po­
przednie rządy.

2) _ Bezwarunkowego i bezzwłocznego zró­
wnania emerytów b. państw zaDorczycn, ł 
emer y „ mi polskimi.

3) P  ipraw; losu wdów 1 sierót, przea 
ustanowienie dla nich minimum egzystencji, 
najmnie^ w wysokości zasiłku dlą bezrobot­
nych.

4) Przywrócenia rnchf mej mnożnej, od­
powiadającej wzrostowi drożyzny. -

5) uniesienia opłat na fundusz emerytal­
ny, pobieranych od emerytów.

- 6) Podwyższenia dodatku mieszkanio­
wego.

7) Bezzwłocznego przywrócenia ulg kole­
jowych dla emerytów b. państw zaborczych.

II.
Celem skoncentrowania akcji poprawy 

losu emerytów, wdów i sierót, wyi ierają 
zgromadzeni: Centralny W ydział wyk law- 
czy, zrzeszonych związków emerj taln ch, 

siedzibą we Lwoie, ul. Pełczyńska 5 A, 1 p. 
Do tego Wydziału wybrani zostali pp.: Le- 
wiófkl, em. insp. kol.: Wrona, em. starosta; 
Gelbard, em. radca Minisk kolei; HaraDymo- 
wioz. ein. racica sądu; \V owkanowicz, em. 
radca kolei; Mabzczak, em rewid skarbu, — 
wszyscy ze Lwowa, a nadto Neusser, em. st. 
radca skarbu z Tarnopola i Łukowski, em 
st. zarząd, pod. z Kołumyji,

II I .
Zważywszy, że wszystkie dotychcza sowę 

starania o polepszenie Dytu emerytów b. 
państw zaborczych, wo„ec opornego stano­
wiska poprzednich rządów, pozostały btz 
bkutku, zebrani wzywają i upoważniają wy­
brany Wydział wykonawczy do wezwania 
czyr nikćy rządowych, o wykonanie przyję­
tych na siebie w tym względzie w międzyna­
rodowych traktatach zobowiązań i o wycią­
gnięcie ze stanowiska Rządu, odpowiednich 
konsekwentyj!

Wyb/i.ny na tym wiecu Wydział wyko­
nawczy i daje się w najbliższych dniach do 
wszystkich lwowskich władz i posłów z 
przedstawieniem uchwalonych rezolucji, po- 
, zem, z początkiem października, zwułany 
będzie ogólny wier sprawozdawczy, z zapro­
szeniem panów posłów.

i i  illffll® u p i ł  8 lilii! Poi%
Ofiarą wypadku nie żyje. Wstrząsająca scona na stacji. — Konieczność zmiany 

anormalnych stosunków.
Jak donosiliśmy już, na stacji w Zimnej 

Wodzie zdarzył się onegdaj tragiczny w y­
padek urzejecham? przez parowóz robotni­
ka kolejowego Antoniego Kozłowskiego. —  
Nieszczęśli wy liczył lat 35 i był zajęty na 
głównym dworcu we Lw ow ie a mieszkał 
stale w Zimnej Wodzie. Kozłowski uległ 
wypadkowi w chwili, gdy z barka, z jedze­
niem w ręku spieszył do pracy. W  strzasa - 
jącą była scena, gdy żona dowiedziawszy 
się o nieszczęściu, przybiegła na stację — 
oczywiście, skaczac znowu przez feralny 
parkan, który był bezpośrednią przyczyną 
tragicznego wypadku — rzuciła się jak sza 
łona na szynacli, odc;ęte przez koła paro­
wozu stopy męża i z jękiem rozdzierają - 
cy m zabrała je ze sobą. Kozłowski, prze - 
wiezfuny do Lwowa, wkrótce potem w yzio­
nął 'duclia, osierocając żonę i dziecko.

śmierć nieszczęśliwego robotnika, ipo - 
wodowana przez niedbalstwo zarzadu kole­
jowego wywołała ogromne wrażenie w ca 
łej okolicy, a przedews/yetkiem w pol- 
ekick gmin ech Zimnej W odzie, Konopnicy, 
Zimnej Wódce i Kaltwasserze. z których 
okołc !ffp dzieci pobiera rauką w szkołach 
lwowskich i za parę dni będą zmuszone ró-

5 posobu, ani siły, by je  zmusić do okreżnej 
błislto 5 km irogi przez bagna i moczary 
w ,i Rudno. Wszyscy wyjątkiem  zarządu 
kok:;,, wego), zdają sobie sprawę z tego, że 
onegd ijszy  straszny wypadek może spotkać 
niejedno z ich dzieci, jeżeli panujące na 
stacji dziwne stosunki nie zmienią się na­
tychmiast.

W  tym  celu udali się w soootę przed - 
stawi ciele pokrzywdzony cn gmin w depu- 
tacji do p. Prezi sa P-achtla z zapytaniom , 
co sic stało z ich memoriałem w sprawie 
przejścia do stacji, złożonym jeszcze przed 
4 miesiącami.

Nie należy wątpić, że interwencja t a , 
poparta onegdajszym wypadkiem, odniesie 
pożądany skutek i że Dyrekcja kolejowa 
zajm ie się także innemi niedom aganiam i, 
których widownią jest stacja w Zimnej 
Wodzie.

31a przykładu, jakie panuj? tam sto - 
sunki, niech posłuży fakt, że od kilku lat 
stacja ta nie ma żadnej studni. W  wodę za­
opatrują funkcjonariuszy k o l e j o w y c h  
robotnicy kolejowi, którzy przywoź? Le­

skami z sąsiednich prywatni' h stu 'ni. 
B yła  studnia dobra po stronie Zimnej W o-

wnież skakać przez parkan, gdyż niema dy, tam, gdzie dawniej była stacja, lecz za-
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miasi ją w> czyścić i włożyć nowa póntpę, 
zasypano ja, by zatrzeć ślady, te dawniej 
tan, była stacja. Natomiast za cenę ponad 
6 tysięcy zł. wywiercono studnię obok dzi - 
siejszej stacji, lecz woda z r'ej, —  jest nie 
do użycia, gdyż nie było umiejętnego tech­
nicznego nadzoru kolej, nad prj watnym 
przedsiębiorcą. Inaczej bowiem nie m i,jia  
sobie wytłumaczyj, by w  oJtolicy, gdzie 
we vszystkich studniach je»t bardzo dobra 
woda, akuratnie obok nowej stacji nic by­
ło jej. W  tych warunkach woda przywie-

(d) Wczorajsza uroczystość otwarcia 
Targów  Wschodnich odbyła sic przy lięknej 
pogodzie. Prawie całe miasto było udekorowa 
ne Flag; ml o barwaci narodowych i miasto­
wych Przybyłych z Warszawy reprezentan­
tów rządu, oraz gości zagranicznych i z kraju, 
Powitano o godzinie dziewiątej .ano

na głównym dworcu kolejowym.
- Jako ieprezentant Pana Prezydenta lize- 

czyposoolitej Mościckiego i rząuj przybył ml 
nisWr przemysłu i handlu inż. Kwiatkowski. 
Następnie przybyli: minister spraw -jlnych
dr. Staniewicz, referenci ministerialni, sena­
torowie i posłowie, a także delegat Stanów 
Zjednoczonych prof. Kemmerer.

Na dworcu dostojnych gości oczekiwali 
miejscowi reprezentanci wszystkich władz 
rząaowych i samorządowych, wyższych uczel 
ni lwowskich, wojskowości, delegaci wszel­
kich instytucji i towarzystw, oraz członkowie 
prezydium i dyrektorowie Targów Wschod­
nich. Pana ministra Kwiatkowskiego powitał 
wojewoda dr. Garamch, poczem prezydent 
miasta Neumann wyraził panu ministrowi po­
dziękowanie za przybycie do Lwowa, dla któ 
rego Targi Wschodnie mają wielką doniosłość 

Na to minister Kwiatkowski odpowiedział 
bardzo krótko teml słowy: „Nie ma człowie­
ka w  Polsce, któryby nie miął sentymentu '.a
tego miasta!" » , .. .

Z uworca kolejowego goście odjecha do 
miasta i jawili się w  Bazylice Archikatedral- 
nej tia moczysteni nabożeństwie odpra /io- 
nem ua intencję Targów przez ks. Inf. ZaJ- 
chowskiego.

Otwarcie samych Targów nastąpiło o go 
dżinie 12 w  poluanle. Przed pawilonem sztuki 
zebrali się ieprezentanci wszystkich władz 
cywilnych i wojskowych, przedstawiciele sfer

zioną w beczkach, jest n »  »Łaodl d iog*.cen­
ną rzeczą, zwłaszcza, gdy się względni, żo 
przeoiez na stacji w Zimnej Wodzie w  nie­
dziel* i święta wysiadają masy mieszkań­
ców Lwowa, by odetchnąć świeżem powie­
trzom

Możeby kompetentne czynniki wzięły 
pod uwagę i to. że pierwotnie stacja byia 
> stronie wspomnianych wsi, lecz przed 

kilkunastu laty \ustrja, celem ulszeztLia 
tutaj polski* g elementu, przeniosła stację 
na stronę ruskiej wsi Rudno.

handlowych I przemysłowych r kram 1 gag .'a 
nicy, posiowie, senatorowie, delegaci wszel­
kich organizacji i towarzystw.

Przemówienie prez. Neumatma.
Gdy orkiestra wojskowa odegrua hymn 

naiodowy, pierwszy przemówił p. Neumun 
prezydent miasta a zarazem prezes Rady Nad 
zorczoj Targów Wschodnich. Na początku 
swego dłuższego przemówienia prez. Neu­
mann powitał przybyłych reprezentantów 
rządu oraz gości, poczem wspomniał, że przez 
Targi nietylko przypomina się dawne znacze­
nie Lwowa jako głównego węzła na handlo­
wym szlaku między Zachodem a Wschodem 
ale także odzyskuje Lw ów  swą dawną sławę 
i znaczenie. Dalej widzimy w  wielu pawilo­
nach Targów Wschodnich wyroby przemysłu 
i produkty ziem. ze wszystkich dzielnic Rze­
czypospolitej. Przez to poznają sie i zbliżają 
Jo siebie rozdarte przez półtora wieku części 
Polski, uczą się nawzajem rozumieć i cenić i 
nie szukać wyrobów i produktów obcych, sko 
ro u swoich znaleźć je można, co przysłużą 
się wielce idei samowystarczalności. Zjeżdża­
ją się na Targi Wschodnie także kupcy «agra 
niczni. któizy zapoznają się z naszymi w yro­
bami i nabywają je celem rozpowszechnienia 
w swojej ojczyźnie. Tak Targi Wschodnie 
spełniają swoje zadanie narodowe.

Targi przyczyniają się także do szerzenia 
l rozwoju kultury gospodarczej, zmuszają nie 
jako. przemysłowców i kupców do emidacji, 
przycpyąjają sie wreszcie do umacniania wia­
ry we własną moc narodu okazując mu zaso­
by I twórczfe siły Polski.

Przemówieni.e swoje prez. Neumann za­
kończył oki zykiem na cześć Rzeczypospolitej 
i Jej prezydenta Ignacego Mościckiego.

Następnie Przemawiał 
p. ftlarjan Turski, prezes Komitetu Wykonaw­

czego Targów,
który W swem przemówieniu przedstawił zna 
ozenie Targów Wschodnich, jako przeglądu i 
wykładnika naszych sił potenojonalnych w  za 
kręsie gospodarczym.

Następnie wśród wielkiego naprężenia u 
zebranych przemówił

minister inż. Kwiatkowski 
ujmując v interesujący sposób wszystkie na 
sze zagadnienia gospodarcze oraz zamierze­
nia rządu w  tej dziedzinie. Mówca twierdził 
araze n? że zadai e utrwalenia i rozwinięcia 

gospodarstwa narodowego wymaga stokrotnie 
więjtszegc wysiłku i trudu, większego uporu 
i więaszej wól, niż obronienie nepoulegiości 
politycznej Państwa. Zadanie to tern ważniej­
sze, że polityka powoiennego świata staje się 
coraz bardeL. wykładnikiem przesłanek cko- 
nomicznych. Ro sproszkowanie sił i zdolności 
drowego wysiłku narodu, to jedna wielka nie 

ńoceniona klęska naszej wiekowej niewoli, 
uay polityczne lestutuowaliśmy Państwo o 
historycznej wielkiej przeszłości, to gospodar 
czo nietylko nie mogliśmy nawiązać do law- 
nycu tradycji, aie wprost przeciwnie trzeba 
było naprawiać błędy naszego rozwoju ąko- 

omicznegu w okresie upadku i niewoli. I po 
d*ień dzisiejszy rysują się przed nami te ko­
nieczności.

Targi Wschodnie, otwierające swoje po- 
uwoje w szczególnie sprzyjających okoliczno 
Ściach gospodarczych — mówił min. Kwiat­
kowski —  muszą stppniowo Państwo i Naród 
prowadzić ku j>ś.niejszej lepszej przyszłości. 
T/itając więc inicjatywę Lwowa w Imieniu 
Piez.donta i R::ądu Rzeczypospolitej otwie­
ram VI Targi Wschodnie.

Po przecięciu wstęgi ministrowie i goście 
zwiedzali gremialnie główny pawilon, z któ­
rego następnie udali się

do Innych pawilonów.
;>a w ystav.e przeciwgtuźlicznej przemó­

wienie w yg fosił rektor dr. Nowicki, przy pa­
wilonie urządzeń instalacyjnych dyrektor ga­
zowni inż. Źardecki, przy wystawie spożyw­
czej r. Rud er, wiceprez. Izby handlowej 1 
prz* nysłowei, na wystawie drogowej inż Ro 
gos iski a na wystawie projektów architekto 
mezr ch inż. Dpolski.

0 zwiedzeniu Targów Zarzad przyjmo­
wał gCo . śniadaniem, wieczorem zaś w  ratu- 
szu na cześć gości odbył się obiad, w  czi sie 
którego pierwszy toast w  ręce reprezentan­
tów wniósł wiceprez. dr. Stahl, poczem prze­
mawiali minister dr. Staniewicz, prof. Kcmme- 
rer i inni. »

Na zakończenie wczorajszej uroczystości 
w  Teatrze i*Wielkim odegrano dramat Broń- 
czyka „Król Stefan".

)lwarcifc sezonu 1926-1927 
w M ewich Teatrach.

Dyrekcja Miejskich Teatrów komuni­
kuje:

Wczoraj dnia 5 rm. tj. w dniu otwarcia 
Targów Wschodnich — Miejskie Teatry 
rozpoczęty nowy sezon swej działalności, po 
gruntownej reorganizacji personalu artv 
stycznego tak w dziale dramatu, jak oper* 
i operetki. Zarówno do działu dramaty szno 
go, jak i muzycznego, dyrekcja Teatrów zy­
sk e i szereg wybitnych sił aktorskich i re­
żyserskich z n „j pierwszych sceu polskich.

rj warszawskiego Teatru Narodowego i 
Letniego zaangażowano pp. A li ię Halską, 
Marję Hryniewiczównę i Mieczysława W in­
klera — z Teatru J ą  Bogusławskiego pp.

ginę Lewicką, Janusza Straehockiego 
(niezwykle utalentowanego aktora i reźyro 
ra) i Jerzego Szyndlera -■ z Teatrów Sz^fP a w i l o n  T a a s n y  T a r g ó w  W s c h c f O i t . c h

B ® a ? t i e  V I .  T a r g i )  w  I M a d n i c h
w e  L w i c !  b .
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manowskich pp. Halinf Klimontów iczówną, 
Zofję Wołoszynowską, Bronisława Dąbrow- 
i kieąo i Jana Gutnera (ostatnio reżysera 
Miejskiego Teatn w Lublinie) — z Reduty 
p. Kazimierza Knubelsdorfa — z Teatru 
Polskiego w Poznaniu p. Eugeniusz,A Do­
browolskiego — Krakowa p. Przebińskiego; 
przyjęto wreszcie kilka obiecujących sil 
młodszych. — Prócz tego powracają na 
uuszą scena pp. Zuzanna Łozińsko, 
Władysław Ratschka i  Edward Gliński Z 
zeszłorocznego personalu pozostają pp. Leo­
nia Barwińska, Bielecki, Czaki, Dobrzański, 
Grabska, Koczj rkiew icz, Kw iatkiewieżowa, 
Ładosióuj a, Michno wske Pillerowa, Okor- 
aicki, Przyatawski, Rowińska, Rybicka, 
Trap ,zo, Zabielski i Żyteck i.

W dziale ope^y pozyskano na głównego 
reżysera p. Stanisła tva Tarns wskiego, który 
chlubnie zaznaczył się swą działalnością ai- 
•ysi yczną i reżyserską na scenie lwowskiej 
w dawniejszych iataoh a ostatnie zorganizo­
waniem 1 postawieniem na wysokim pozio­
mie artystycznym opery polskie;, w opróż­
nionym nrzez Niemców Teatrze W ieli’ im w 
Poznaniu Z nowych sił artystycznych po­
zyskano dwoje pierwszorzędnych śpi* waków 

. z Poznania, a to pp Dominikę Jakub >wską 
(sopran dramt yczny) i Mieezysł iwa Perko- 
wicza (tenor bohaterski) —z innych scen 

j pp. Edmunda Płońskiego (baryton' Bole­
sława Bolke (bas) — wreszcie pp. Kończacką 
i Kurzba da Z personalu zeszłorocznego zo­
stają pp. Platówna, Greei - Skazowa, Popo- 
wiczówna, Okońską, Ostrowska, Cyganik 

. Zopoth, Łowczyńeki i n. Kapelmistrzami 
opery pozostają pp. Jozef Lehrer 1 Jaro­
sław Leszczyński.

Dniał operetki uległ stosunkowo naj- 
mni ;jszym ^mianom. Powraca na stałe zna­
komita artystka p. Helena Miłowska — po­
zyskano też srieloe u ta e litowanego tenora 
lirycznego, Marjana ’ W awi zkowicza, ulu­
bieńca publiczności warszawskiej i wodewi- 
listę p. Wo„cTecha Zboińskiego. Reszta per­
sonalu operetki pozostaje prawie niemnie- 
niona. Do baletu przybywa świetny tancerz 
i baietmistrz p. Józef Ciesielski, znany za­
szczytnie z nledawnyc t występów gościn­
nych Teatru „Qui pro Quo“ — oiaz prima 
balerina p. M .irja Martówna.

W  zakresie repertua n, tak dramatycz­
nego, :ak i muzycznego, kierownictwo Miej 
skich le i .rów przygotowuje cały szereg- au­
torów i dzieł, nieznanych dotąd w Polsce, 
zarówno _ z wielkiej twórczości klasycznej, 
jak i na iowszej współczesnej — przede- 
wszystkiem zaś memal wszystkie ostatnie, 
przeważnie dotąd nieznane, utwory najwy­
bitniejszych, żyjących .ulorów polskich — 
wreszcie mnóstwo najświeższych nowości 
francuskich, włoskich,' angielskich i amery­
kańskich, czeskich, rosyjskich i niemie­
ckich. Na inaugurację nowego sezonu wy­
stawiono na scenie Teatru Wielkiego potę­
żny dramat Kazimierza Brończyka „Król 
Stefan** — dotąd nigdzie nie wystawiany. W 
najbliższym zaś czasie wejdą na afisz: świe­
tna czeska komedja Fr. Langera „Łat w;ej 
przejść wielbłądowi “ „Przyjaciele** Fre­
dry z prologiem St. Wasylewskiego( ta uro­
czystość F; -odro wskąj, „Oknc* Galswor- 
tb "-‘ego, „Cyrano de Bergerac** Rostami a, 
„basza żomr ia‘ Ilopwooaa, „Kobieta, wino 
i dancingi E ..edrzyńskiego. „Jej chłopczyk** 
FrazyYgo, „Puhar wędrowny** Nowakow­
skiego l in. W  dziale opery nowa msceniza- 
cja H rlk i“  Moniuszki; „Wesołe kumoszki 
z Windsoru** Nioola:’ego i szereg wznowień 
znanych oper, w których wystąpią nowo po­
zyskał e siły śpiewacze. W  dziale operetki:

„Życie paryskie** Offenbach?, „Paganini** I głoszony ęchńe wkrótce, po zatwierdzeniu 
Lehara i ..Księżniczka cyrku** Kalmana. go przez Miejską Komisję teatralną. 

Szczegółowy repertuar na cały sezon o-1 ‘ --------

Strach Kolejarzy od 15 b^u?
M a n i f e s t a c y j n y  w i e l i i i  -w ie c  K o l e j e r * ? *  w y s t ą p u :, e  p r z e c i w  

p o i  t y c e  r z ą d u ,  K r z y w d z ą c e j  p r a c  w n i l i ó w  E o l e j o w y c h .
Tylckroć poruszona sprawa pokrzyw - 

dzenia licznej rzeszy pracowników kolejo­
wych weszła obecnie w  ‘azę zaostrzenia, 
które doprowadzić może do poważnych na­
stępstw, M iarą rozgoryczenia, panującego 
wśród pracow:ników iył wiec, który odbył 
cię w sobotę, dnia 4 bm. w mli kina „G ra- 
żyna“  we Lwowie w sprawie poprawy ich 
bytu, a mianowicie w celu bezzwłocznego 
przywrócenia mnożnej, zwrotu potrąco­
nych i niedop,'aeonych należność? w okre­
sie przeprow&dz nia równowagi bndżeio- 
wei, oraz uregulowania dodatku mieszka - 
nio ego.

Referat o sytuacji pracowników kolejo­
w y i h w gło-uł r. Maksćonin, wicepr. Z a ­
rządu Gł. Z Z. Z. Referent poddał krytyce 
stanowisko rządu wonec słusznych żąda ń 
pracow n ków kolejowych, —  Petraktr cje 
przedstawicieli klasowych związków kole- 
iowych z premjerem Bartlem  i min, kolej. 
Romcfckim w sprawie uruchomienia rinoż- 
r sj. nie przyniosły d -datniego rezultatu. 
Referent wskazał na plany rządu, w spra- 
w i3 irm ian y  kolei państw, na prywatne 
przedsiębiorstwo. Szereg mówców p i e c o ­
wa! metody rządu wobec pracowników ko­
lejowych i nietaktowne zachowanie się pre­
m iera Bartla wohec reprezentantów ko- 
leja i zy,

P a  dyskusji zebrani' p rzy ję li jedn > 
głośnie następujące rezolucje :

Zgromadzenie domagają się 1. bez­

zwłocznego przywrócenia mnożnej, 2. zwro­
tu różnicy poborów od grudnia u r. no 
wstah j przez niestosowanie wskaźnika dr o. 
źyźniunegc, 3. zwrotu potrąconych od sty-'; 
ernia do lipca 1326 procentowych obniżek : 
poborów, 4. odpowiedniego uregulowania ? 
mieszkaniowego zgodnie z podwyżkami sto 
sowanei o i na podstawie ustawy, oraz roz­
ciągnięcia dodatku mieszkaniowego na prą 
cowników^ nieetatowych, 5. zebrani poduo - 
“zą enei jiczny prt est p -zeciwko nieprzy 
jęc iii delegaccii C. K . P . P .t a postępowanie 
takie uważają za zbagatelizowanie ogól a 
pracowników państwowych, a tern samem 

kolejarzy, którzy znaj luja się w  rozpaoz- 
liwem położeniu w  oblicza nadchodzącej 
zimy, 6. wubeo majt ej nastąpić reorgan i­
zacji kolejnictwa będą śledzić zam iary M in. 
kolei i  nie dopuszczą do umniejszenia na­
bytym  praw, 7. zebrani stwierdzają, że w 
biurokracji kolejowej n ic się nie zmieniło 
po dniach majowych, lecz nadal kwitnie 
protegowa lie  nędzy moralnej i drażnienie 
pracowników kolejowych przez politykuja- 
cych wyższych urzędników administracji 
kolej.

Nad rezolucją rozwinęła sie żywa d y ­
skusja, w której pewni mówcy domagali się 
rezolucji we form ie alternatywnej, propo­
nując o^tateczm załatwienie sprawy nr o - 
« homienia mnożnej pod groźba strajku do 

Idnia 15 bm.

Zabójstwo przy ulicy Asnyfte.
Shide jit fijr  ara*>y z tfciełił swago przyjaciela,

(d.). W czora s ponołudniu w realności 
przy ul. Asnyka 1, 15 rozegrała się wstrzą­
sająca Iragedja. J3tu w mieszkaniu znanego 
kupca Ludwika Ralskiego, sj n tegoż Adam 
Relski, 13-h t uczeń siódmej klasy I. gimn. 
przy ulicy Kubali, zastrzelił swego przyja,- 
mela, Jerzego Bachmana, ucznia szóstej kia 
ąy, zamieszl :ałego przy ulicy Jabłonow­
skich 1. 18, którego niedaw - zm arły ojoiee 
był buchalterem M iejskiej K asy  chorych.

Gdy o tym  wypadki} zawiadomiono po­
licję, na miejsce zbrodni udał się dyżurny 
komisarz z Komend '- Lwów-miasto p. S try j 
kowski, a po chw ili przybył tan  komisarz 

iatorski, który objął wstępne dochodzenia. 
W  czasie przesłuchania >dama Ralskiego 
zjaw i! sit. na miejscu komendant policji 
podinsp. Nowodworski.

Jak to było?
Adam  Ralski, sprawca wstrząsającego 

nerwami wypadku, powiada, jakoby rano 
umówił się z Bachmanem, że ten na niego 
popołudmu 0 godz. d-ciej czekać będzie u 
wylotu ul. Kampiana i Kochanowski! no. 
obaj m ieli pójść do kolego Łubiana Hs- 
rasymczuka, ucznia siódmej klasy gimn.,

ł. G,zamieszkałego Przy ulicy Pohulanka 
celtm udania się na boisko ..Sokoła

Przed tern spotkaniem Relsk i pozosta­
wał w  łomu i  oczekiwał przybycia rodzi­
ców, którzy baw ili na Targach, cheac d o ­
stać od nich kilka złotych, gdvż nie m iał 
pieniędzy nawet na papierosy. Gdy już by­
ła godzina 3 popołudniu, a rodzice nie zja­
w ia li się, Ealsl j  postanowił wyjść z domu 
cez pieniędzy. W ziąw szy już do ręki kape­
lusz w przedpokoju, usłyszał pukanie do 
drzwi, a gdy te otworzył, zobaczył Bachma­
na,' który ośw iaaczy ł: „Czekałem na ciebie 
na rogu. a żeś nie t>rzvszedł na czas, w ięc 
przybyłem do ciebie**.

P o  tych słowach
weszli obaj do salonu.

Ralski poprosił Bai hma” a. aby usiadł, 
oświadczając mu, że pójdzie do hiurka ojca 
po papierosy, aż rodzice przyjdą, gdyż nie 
ma on żadnych pif niędzj

Następnie R n Lk i udał sie do przyległe j 
sypia1™, gdzie kluczykiem otworzył biurko 
ojca, W  szufladzie nie znalazł pa pierosó W, 
natomiast u jrzał t ,m dwa rewolwery. J 1 - 
den większy, drugi mniejszy. Toteż wziął 
rewolwer mały, a był to browning, stanął
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wo drzwiach, wiodących dr> salonu i ode- 
' zwal sio do Baehtnana : ,,Ja ci eoś poka -
’żę“ . Wówczas m iał rękę prawa spuszczona 
,na dół. B ezriedn io pociągnął za cyngiel 
i  w te;i chwil usłyszał, że w brownLigu coś 
zeskoczyło lub trzasło.

W  tej samej chwili siostra ;iego, 12-let K a  
zis przeszła pomiędzy nimi, udając się z 
,jadalni na balkon. Następnie Ralski wzial 
browning do obu rąk, a „rzymając go prz.ed 
sobą p ow iedz ie  do Ba^hinana : „Patrz, co 
,ja mam“ .

Gdy Baobniau oionuentalr e powstał 
z krzesła i prawdopodobnie chciał zbliżyć 
sic do niego,

padł strzał,
! k tóry tra fił B a  łunnua w brzuch. Ralski, 
nrzerażory hukiem , prawą rekc cofnął 
wstecz i wtedy browning w ypalił poraź 
drugi, a kula utkwiła w podłodze.

Po  tych strzałach Bachman chwycił 
sic za serce i p rzem ów ił:

„Adasiu, widzisz, rystrielileś i mnie 
zraniłeś 1“

N ie  mógł złapać tchu, w7ięo pobiegł na 
balkon Zaledwie srana* na wrogu balkonu, 
poczuł na nogach słaniać sic i wreszcie 
upadł

Falski tymczasem s zy i ko wrzucił brow 
m ng do szuflady biurka, pcczem pośpie­
szył z pomocą rannemu. W zią ł go na ręce 
i  przeniósł n »  fotel, Kazia  Falska zaś po■ 
czeła go cucić wodą. Bachman już na bal­
konie stTacił przytom ności wiece;} je j n a ­
w et na chwile nic odzyskał. Bezradny F . 
zbiegł na dół, by kogoś zawołać nr ratu­
nek, poczem pobiegł do najbliższego telefo­
nu i zawezwał Pogotow ie ratunkowe. Gdy 
na miejsce nrzybył lekarz dyżurny. Bac h - 
mi ,11 leszcze żył, a życiu, za kończył dopiero 
w kil 'a minut później tedy mu zastrzyk- 
nieto daAvke m orfiny. W idocznie pomoc le­
karska była spóźniona.

Po informacyjni m przesłuchaniu F a l­
skiego na miejscu, kom. Ba „orski zabrał 
ze sobą Falskiego oraz jego siostrę K h z ie , 
jaKo jedynego ŚAvianka całego zaćścia L 
wraz z ni u. i odjechał do biara TTrzeJi1 
śledczego przy u licy KazimierzoAvskiei.

N a miejscu wypadku zjaw ił sic też te - 
karz miejski di. Kasparek, który stw ier­
dził śmierć Bachmana,

snnwodoAvaną strzałem av Avatrcbe.
. Zw łoki pozostawiono aa saionic do dziś 

rana. denóki na miejscu nie zbierze sic ko­
misja sadoA/o-lekarska.

Pokó.i, który był widownią dram atu, 
opieczętowano ' przy drzAviach ustanowio­
no postr runek. policyjny.

Zav :adoraiona o strasznym wwpmKu 
matka Bachmana przybyła cło mieszkania 
pp. Ralskicb. a na Avidok zmarłego syna po­
padła aa rozpacz, które;, niepodobna opisaA 
Z t iu lem  zdołano ją  odciągnąć od zwłok 
w tak tragiczny sposób zmarłego jedynego 
syna.

Bardzo szczegółowe śłcdztAA7o aa7 te.i 
sprawie prowadzi kom Batorski. Chudzi 
b ‘AAien, o zupełnie jasne Mst-aw-ienie spra 
Avy i o zbadanie Avszelkich okoliczności, ja ­
kie mogły towarzyszyć tern; zajściu. Jak 
dótad stwierdzono, w Awoadku tym odegra 
ła role lekkomyślność Falskiego i p rzypa­
dek. skrU uim  którego Bachman stracił ż y ­
cie, I-o Ralski nie umiał obchodzić sio 7vea- 
lc z bronią.

Szczegóły przed krytyczna chwilą.
Jak siq doA\ iadujem v, śp. Bachman był 

od ośmiu lat kolegą szkolnym Falskiego. 
Ż y li oni oba? ze sobą w  przyjaźni nigd 
nie spizcczali sie i do ostatniej chwiB mie ­
dzy nimi nie byłe żadnego rozdŹAvicku. 
Zwykle bywali oba.; u a zebraniach u pp. 
Kw ., którzy maja rcanmść przy u licy Zie­
lonej b 96, a aa7 ogrodzie stawek^ f>yn pp. 
K w „  Jerzy, jest uczniem siódmej klasy, a

p o  b e  a o z T i i3  Z T i ls L o u y c n  o e n a o U  -9 31
flis u ilu Berty Słarh (iwiet PoMiotU) lit Jwiii 3,

ł 3 i © 3 c ,- w f e ,n 5 0 i r 2 5 Q < 3 L ] a . y 'O ł x  f a t o r y j t Ł  z s a g r i  9̂3 o

LtOfeW, uli. KaifeUl 3.
zarazem k-»leg« RaisLiegr i  Bi .ohma-ia. 
Z teg( tytuł i studenci - koieazy i ich sio - 
stry senadzałi sie w ogrodzie pp. K w i  tam 
kąpali sie 01 az uprawiali różne g ry  spor- 
lowe. W  zimie zaś przy fortepianie u rzą ­
dzali tańce.

Przy jazd  W arszawianki do Lwowa.
Przed miesiącom z W arszawA przyje - 

chała d » Lw owa 12-lotni a Janina Sz., kole­
żanka 12 i 14-letnieh córok pp. K w . Z a je ­
chała ona do domu pp K av. i  tam na waka­
cjach suectsiia cały miesiąc, zabawiając sie 
.. ogrodzie z Falskim , Buchmanem oraz icli 
kolegami.

Wreszcie ub. loboty Sz. ir iała odjechać 
z powrotem do W arszawy, do rodziców 
Ponieważ odjeżdżała pociągiem, odchodzą­
cym o godz. 11.20 w nocy, przeto aa d w o ­
rzec kolejowy odprowadziło ja  toAvarzv- 
stwo, składa jao< >ię z Dięciu studentó v. 
B y li to : Falski, .Bachman, Lucja n Hara - 
symczuk, uczeń 7 klasy, Zdzisław ftl:wiński, 
uczeń 6 klasy i Jerzy Kwiatkowski, u- 
czeii 7 klasy.

W szyscy oni odprowadzili Sz aż do wa- 
gonu, pomogli je j zabrać pakunki i umie - 
ścić po półkach, a po odjeździe pociągu 
Ayróh li do miasla.

N «  placu Akademickim drogi icli roz­
chodziły sie. W szyscy pożegnali sie. n , ch- 
man poszedł ulicą Mi ko; aj a, zaś KAA7iatko w- 
ski i  Śliwiński ulicą Fredry nutem akt 
Ralski z Ha-asymczukiem zawrócili i udali 

| sie na ulice Zimorowicza, gdzie Falski w 
restauracji Zuoke mana zmieniał pienią ­
dze, aby m iał drobne do zapłacenia za 
bramę.

Ran»k krytycznego dnia.
Przedtem Ralsk4 umÓAvii sie z Bachma- 

nem i Harasymczukiem. że obaj oni przyn - 
dą do niego przed godziną 10 rano następ­
nego dnia i razem udadzą sie do kościoła. 
Jednak o oznaczonym czasie przyszedł ty l­
ko Bachman. YVóAvezas Ralski otrzymał od 
matki 1. zl. na bilet do kina „Palace“ , po­

czem razem z Bi enmanom i swoim bratem 
I  udwikiem, uczniem 8 kl. gimn., wyszedł 
z du-fliL W szyscy trzej udali sie do kościoła 
00 . Bernardynów. Tam spotkali kolege 
W  Zmorę, ucznia 7 kl. gimn., poczem w raz 
z nim udali sie na nabożeństAvo do K a h - 
Iry. Istąd następnie jeszcze ra  wrócili do 

kościma 0 0 . Bernardynów, udali sie na 
wet przed główmy ołtarz, bo Zmora miał 
sie tam z kimś ^baczyć. A le  że tej osoby 
lie  było aa7 koście! , wiec Avszysey A. yszl i 
Ludw ik Falsk i i Zmora pożegnali sie. a 
Bachman z Adamem Falskim  udał sie do 
kina „Palaee“ . gdzie b ilety za swoje pie - 
niądze kupił Ralski.

^ow rót tto domu.
Z kina obaj wyszli o godzinie diugiej, a 

spotkawszy się z kolegą Zbyszkiem Krzy- 
worączka. uoal się do gmachu I. gitnnaz um 
przy ul. Kubali celem zobaczeń,r, czy_ Dyre- 
cja na tal)licy nie wy wiesiła : afriegoś ogło­
szenia. Wyszedłsz r 77 gimnazjum, wszj scy 
trzej pożegnali. Przodem jesz-ze raz Bach- 

1 man i Falski postanowili zejść się o godż. 
2.45 na rog-u ulicy Kampiana. aby pość r* - 
zem do Harasymezuka. Tymczasem Falski 
rodziców swoich nie zastał v\ domu, a Baeh- 
nian, oczekując daremnie Falskiego, udał 
sie do jego mieszkania, aby tam pon;e.ść 
śmierć.

Tyle zdołaliśmy zebrać szczegółów7 z c 
statuich ‘ chwil przyjaźni Falskiego z śp. 
Bachmanem. # * #

Z oku dochodzeń dotychczasowych, w 
czasie których przesłuchano wielu świadków 
oraz Kazimiero Falską, wynika, że śp Pahi- 
man zginął jedynie z powodu nieszczęśliwe­
go wypadku

W  chwiU, gdy niniejszy numer „Wieku 
Nowego* oddajemy pod prasę, na miejscu 
wypadku zebrała się komisja, av skład któ­
rej wchodzą sędzia śledczy Lindert, proku- 
rato1- G iM ler i komisarz Batorski. Wynik’ 
tej komisji podamy w7 jutrzejszym numerze.

Zm Ilia ryżowy® Baro przezyd Îrte prfcffl era usi
Usaiwasaic nrs dzików,

(Telefonem od naazeao korespondenta*
WarszaAva. (z) PrezA7djum Rady mini­

strów7 znajduje się av stadium gAA  a!tow7nej re­
organizacji. która przybiera poniekąi crtrrak- 
ter dezorganizacji. ZAvraea uwagę iż Biuro 
prezydjaine premjera Bartla zostało niemal 
zmilitaryzowane. Wśród uoavo zaarigażoAA7"- 
nych urzęduikÓAV znajdują się avoiskowi, jak 
kapitan Jędrzeiowuski. porucznik ZaćwilichoAV 
ski i inni. Mają być zaangażowani jeszcze inni 
wojskowi

Z prezydjum Rady ministrów7 przeszedł do
Irncfiorcłwa SzCMinisterstwa sprawiedliwości dr. Mar,„.. 

rer, jak również i wybitny prawnik Tenezyn 
został z prezydjum Rady ministrów przenie­
siony, nie mówiąc o tein, że inni urzędnicy na 
niższych stanowiskach zostali bądźto zupeł­
nie usunięci, bądź przeniesieni w stan niec/.yn 
ny, o ile nie podobali sie redakcji jakiegoś pi­
sma, nopierajacego rząd.



.WfEK NOWyVsTr. !56a i  dnia T Września 1926

P o d z £ ę k o w a n i e i )
Składamy tą drogą DyreKcji L w o w s k ie g o  O d d z ia łu  f  k'my

C . H  Spółka Akcyjna w  Poznaniu, wyrazy uzna a i podziękowania
za szybkie, bardzo staranne i fachowe wykonanie przeprowadzki urządzeń biuro­
wych z ulicy Jagiellońskiej 1. 1 na ulicę Kop rn a 1. 4, a w  szczególności za umie 
jętne przewiezienie kilkunastu szaf pancernych i kas, tem więcej, iż waga niektórych 
dochodziła do 5 ton. ' ~

Z a :  rz ą ó . »
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Sk andaliczna gospodarka
policji nirszt n .łle  .
(Telef. od naszego 

Warszawa (zj Tsta'uie zmiany personal­
ne w warszawskiej polic j ! śledczej są różni ta 
komentowane w szeruLich kolach pblicyj- 
nych. Według krążących ooinji, rewelacje 
„Głosu Prawdy uje wyczerpują wszystkich 
szczegółów skandalicznej gospodarki policji 
warszawskiej.

Sądowe śledztwo w tej sprawie prowa­
dzi podprokurator Michałowski.

korespondenta).
Warszawa (z) „Kurjer 1 oranny" dowia­

duje się, iż fila  tak zwanej „reorganizacji" 
» objąć takie główną Komendę Policji w 

Warszawie. Ma być skasowana głów _.i ko­
menda, a sprawy iej mają by/ przekuwane 
poszczególnym wydziałom Ministerstwa spr. 
wewnętrznycn.

Optymizm w kołach genewskich!
W p alek weidą N srnty uroczśce do LigL

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, (z) Z G e n e w  donoszą, że opi- 

nja francuska nie przypisuje chwilowo Kryzy­
sowi, wywołanemu przez Hiszpanię, większe­
go goznaczenia. W  danym razie uważają, że 
mogłoby się to odbić oszkodiiwie na Polsce- 

W  miarodajnych kolach genewskich, jak 
ńę dowiaduje Kurjer Rgranny — panuje prze-

konanie, iż sprawa weźmie w Genewie osta­
tecznie obrót pomyślny, a w  piątek zaś wejdą 
“Niemcy uroczyście do Ligi

W  prawicowych kołach niemieckich pa­
nuje widoczne niezadowolenie z sukcesów 
Polski.

Stan oblężenia w Hiszp anfu
Ferment w armji hiszp^uckitoj.

Madryt, 5 września. (P a t ) Ogłoszony 
Zustał nółurzędowy komunikat, który stwier­
dza, że ostatnio na skutek rozporządzeń 
wprowadzających zmiany w systemie wyna­
grodzenia f awansu • ficerów zaszło wiele 
aktów niesubrrdynacji i złamania dyscypli­
ny wojskowej. W  związku z i;go  rodzaju 
wypadkami rząd doradził Lrólowi natyeh 
miastowy powrót do Madrytu, oraz poprosił

go o upoważni nic do ogłoszenia stanu oblę­
żenia w całej Hiszpanj  i a zwłaszcza podpi­
sani-, dekretn o zawieszeniu w czynno iciach 
wszystkich wyższy oh dowódców i oficerów 
artylerji, wzbronienia im noszenia mundu­
rów i zastosowania do nich sankcji karnych. 
Komunikat kończy etę twierdzeniem, że 
rząd liczy na opinję publiczną.

Katastrofa iiolejowa.
Powodem katastrofy usunięcie s:ę toru,

(Te>efonem od naszego korespondenta).
Warszawa (z). Onegdaj zdarzyła się na 

stacji Chełm katastrofa kole iwa, na LF.utek 
której zniszczona zostaia cs Ikowicie olbrzy­
mia lokomotywa amerykańska oraz część 
wagonów towarowych. W  katastrofie odnie­

śli rany: nadkonduktor Kostkowski i mga- 
żowy Wojciech Kot. Katastrofa nastąpiła 
wskutek osunięcia się toru kolejowego w po­
bliżu zwrotnicy w czasie biegu pociągu po­
spieszno - towarowego.

List bandyty ŻaboKlicKiego.
„ N c  już nie o d w i ic  zapisanej karty przeszłość **•

(Telefonbm od naszego korespondenta).
W a rs tw a . PrzeDywający w wiezieniu 

Oandyia Żaboklicki aresztowany za udział w 
napadzie rabunkowym przy ulicy Niecałej v  
Warszawie,., wysłał onegdaj do rodziców hst 
następującej treści:

„Najdrożsi moi! To, co się stało, to stra 
szna tragedia, którei epilogiem bedzie prawao

podobnie śmierć moia. Teraz rozumiem i oce 
nię święte słowa matki mojej najukochańszej, 
gdy przestrzegała mnie przed złem i niemo- 
ralnem towarzystwem. Cóż robić teraz jed 
nak? Nic już nie odwróci zapisanej karty prze 
sziości. Nikt nie ulituje się oprócz Was, Ro­
dzice. nad nędzą moją. Minęły czasy średtnio-

, ńecza, kiauy człowiek mógł na klęczkach iść 
do Rzymu, błagać Papieża o moralne przeba­
czenie za spełnione ęgyny hańbiące. Gayrym 
mógł, przez c< łe życie swoje głosiłbym hańbę 
i przestrzegał młodych i zapalonych ludzi 
przed zgubnemi pożądaniami młodości. Gdy-, 
bym mógł otrzymawszy przebaczenie od Pa­
na Prezydema przywdziać suknie zakonne I 
drogą pokuty, drogą nawracania ludzi na dro: 
gę oogobojności, walczyć ze strasznym mate­
rializmem naszych czasów, którego ofiarą ja 
itstem, to byłoby mojem najv, iększem szczę­
ściem na ziemi. Pozostajcie z Bugiem. Niech 
Ojciec kochany odwiedzi. Wasz stracony syn 
Lutek.

Al NADESŁANE.

S »*

U

Targi Wn hodnEt — PaaflOH Contra ny";
dla dzieci i ctorych z obór 
u z,s aj>\cych pod kontrolą  
leWarsko-we ercn , < raz m tko 
pas'eury zorane do arĉ a
M h tra rn  o H le i i l e g j  
Z  ł a d u  AprjwIzacyJ- 

n e go  plac Bema I. 11. T.l 2 9 . 2 5

W Ę G / l b ! , j
jaw orzn ic-i, Da lepp y  do opalan:a pte (5w k f!ow ych 
po z ł  4 '9 0  za 1 q :oco strh.d na c i .  dworcu, »ia 
Z danie z dostawą we i ro*1 ach do piwnicy, oraz 

węgiel górne SlońStl i drzew o d. stare a

A Zrhćufi ODalU SfytKSSt
23 6

KUPUJCIE OEICWiE i luksusowo
po cenach ba-rlzo przylepnych w znan m magazyn:e

RJICH PieHarska 8.
2346

DzI# i codziennie
w  wspaniale odnowionych salach

k aw ia rn i oe la P a x ‘
pl. Mariacki I. 7

„ D A N C IN G ”
przy uilBlkleJ orkiesfrzL Jazzoandows1.

D/iś również otwarcie „baru" w  sali 
oddzielnej wspaniale udekorowanej. 2349

Dr. N U  PDGOHOWSKS
powróciła i ord. w  chorobach skórnych 
i wener. ŁUłÓW, Asnyka 5, od 2-ej do 4-tej.
_______________________________________ 294'i

Sp -jui sla cb.iób >kurnvch i weneryczny, h

Dr. MIE^ZECKI
ul. Batorego 32. Tel 3]-3d. P o .n c  ł. 29148

AOtSfOKAT

Dr, Jałiób Brali
Lw w, u'. Podlosk erjo 10. Te'efón 28—1'4 p ,wró ł 

i objyl urzę .ovianie. *9t 3

O STRZEG AM  K U PC Ó W  I  ZN AJO  
M YC H  przed wydawaniem towaru na kre­
dyt lub udzielaniem pożyczki mej żonie 
Marji. gdyż żadrych długów mej żony nie 
płacę. Antoni Kettner. “59195
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ŁZT BŁ 2Nfi
Otwarcia sezcnu letldnn^yo

w Berlinie, 3 miesiące we Wiedniu —
29412

Lzls 6/9  w  kinoteatrze APOLLO
Niezrówn uy film świata, który 0 mies. w  Londynie, 5 mieś.

stanowił sensa cię dnia
t t  Dramat erotyczno-cyrkowy według słyn. eąo 

d/ieła Leonida Andrcjewa: „Ten, którego 
bi,ą po twarzy" z L -n  „ haneyem, Normą 

y y O H O W  « •  tmtw B D ■  Sheai r i Johnem G Ibertem w  gł. rolach

J  Wp" y do ). k'. gimnazum że&tklego

pp. Bensdy tyneK Ormian
odbywrją s’ę codziennie cd 9—12 i 10—1 w 
zii I tdz e pr/y ul Skarbkowskiej 10. (wejście 
od u1. Grm ań kie). Egzamina ws‘ępne 12. wrze- 
■ nia o 9. rano. —  Nauka rozpoczyna są  lo  go

29381wrzt snra.

A D W O K A T

Dr. Rt moi l upn cki
Ltuow, ul Kraszewskiego 13/11. p. nouroeU.

29411

G ie łda  iwowsuaa
Lwów, 6. września 1926.

Na dzisiejszej porannej giełdzie nieofic­
jalnej kurs dolaia wynosił zł. 8'97 przy 
tendencji zniżkowej.

Z GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

WARSZAWA, (z) ,,Kurjer Polski" dowiaduje 
się ie ostatnią baissę na giełdzie warszawskiej za­
początkował przedstawiciel domu bankowego „Glas- 
sc‘\ który rzuci! na rynek 200 tysięcy szt. akcyj 
Starachowickich i 30 tysięcy szt. Lilpopów, pod 
Wpływem czego nastąpiła zniżka innych akcyj.

S j ł l G M f t a  U C H  f i Z  d i i y i i i l

generałów.
(Telef. od naszego korespondenta).

WARSZAWA, (z) Wbrew informacjom poda­
nym u dniu wczorajszym przez „Kurjer Poranny", 
iż  gen. Jaźwińskj został zwolniony z więzienia, „Eks 
Press Poranny informował się w tej sprawie u ko­
mendanta obozu warownego w Wilnie, gen. Pożar- 
skiegj, który oświadczył, iż uic mu nie j<st wiado- 
mem > zwolnieniu gen. Jaźwińskiego. Wszyscy a- 
resztowani generałowie pozostają n,adal w więzie­
niu w oczekiwaniu na zakończenie śledztwa i roz­
praw, sądową

Nadto rozeszła się ostatnio wiadomość, iż gen. 
Malczewski, zt wz u<ĵ u na swój stan zdrowia, ma 
być z więzienia śledczego wypuszczony na wolną 
stopę. ____

Cc-fnicfclg suóoiencli.
(Telef .od naszego korespondenta).

WARSZAWA, (z) W kołach dziennikarskich 
Warszawy stało s'ę już głośnem, iż rząd zamierza 
Cofnąć do.ychczuo ud; teląuą subwencję prsmu „No­
wy Kurjer Polski", kt jrego naczelny redaktor Ste­
fan Grostern przechodzi to redakcji „Głosu Praw­
dy . Jaiki )ęu e dalszy los pisma, to znaczy, czy 
będze ono nadal wychodziło, nie wiadonu.. ,ak rów­
nież nie ma jeszcze bliższj ch informacy . na temat, 
którego organu użyje r:ąd do swoich inspiracji prl 
sowych. „Głos Prawdy" ŝt raczej odbiciem rady­
kalniejszej grupy, irk czoło rządu, który jest bar­
dziej umiarkowany) między obj dwoma grupami 
istnieją dość poważne tarcial i "la której ton „Gło­
su Prawdy" byłby zbyt radykalny, zwłaszcza o ile 
chodzi o pohtykę bnansowo-skarbową

f c ó ®  FiaJe g W $ t t t a
W arszaw a . 5. września. (Pat) Dziś o go­

dzinie 10 rozpoczęły się obiady zjazdu Zwiąż 
ków  urzędników .kopiowych Rzpltej Polskiej.

Po nabożeństwie obrady zagaił prezes zarzą­
du głównego Związku urzędników kolejowych 
Leropke, poczem powołano prezydium zjazdu. 
Po przemówieniu powitalnem prezesa dyrek 
cji koleji w Warszawie i przedsta wic.ieli ótta- 
zacyj pokrewnych związkowi, przyjęto regu­
lamin. zjazdu oraz wybrano komisje mandato­
wą, wnioskową, finansowo-budżetową oraz 
wyborczą. Na południowem posiedzeniu za­
brał głos prezes zarządu głównego i złożył 
Sprawozdanie zarządu, poczem rozwinęła się 
dyskusja, której dalszy ciąg odłożono do dnia 
jutrzejszego,

Kronika bieląca.

7
WftźlSNIft

WTOREK
rz. kat.: Reginy, 
gr. kat.:Warttołomeja

K E F E K T C A U ł T E A T R Ó W  M IE J S K IC H . 
T E A T R  W IE L K I .

Poniedziałek 6 n. „K ról Stefan". 
Wtorek 7 bin. „Halka‘‘ opera narodowa 

Stanisława Moniuszki.
r i  A t h  n o w o ś c i .

Poniedziałek 6 tri, „Teresina" operetka 
w Ł aktach Oskara Straussa.

Wtorek 7 bm. „Papa si żeni‘‘ kroto- 
chwila w 3aktach W. Rapackiego (syna).

APOLLO: Łzy błazna ' Lon Chaney). 
CHIMERA: Harry Liedtke — Lia de Putti, — 

Ewa May i Harold Lloyd????!
FATAMORGANA: Na dzikich polach Meksy­

ku oiat Po...'inek wielkiego przodka.
■-EW: PaC i Patachon jako bokserzy, oraz Ha­

rold Lloyd w tarapatach.
MARYSiENf „ :  Nantas.
PAŁACE:'Dziewczynka pierwszej klasy. Trój­

kąt... ale nie małżeński, oraz Zbłąkani w lesie

P R O F . H O L E S K A
prowadzi nadal klasę śpiewu solowego w  
szkole muzycznej Im. Paderew kiego. W pi­
sy od godz. 11-tcj do 19-te;, Lwów, ulica 
Mńkowskiego 11. 29409

Dli REKCJA TEATRoW MIEJSKICH
zawiadamia, że przez czas „Targów1* będzie 
można nabywać wcześniej bilety na wszyst­
kie przedstawienia wprost na Targach 
Wschodnich w pawilonie Centralnym od go­
dziny 9 rano do godz. 0 wieczorem gdzie zo- 
staia urządzana P ilja  Kasy teatralnej.

NASZ 1EJLETON TYGODNIOWY. —
W  dzisiejszym numerze zamieszczamy fejle- 
1 on. tygodniowy W. RAORTA.

WIADOMOŚCI OSOBISTE. Adwokat dr. T. 
Dwernicki powrócił i objął urzędowanie w swej 
kancelarii (Halicka 21).

WYSTAWA OBRAZÓW P. ERNC ERBA, o-
bęjmująca szereg najnowszych prac tego wielce 
utalentowanego artysty otwai ta została dziś w do­
mu przy ul. Sykstuskiej 1. 1. Wystawa będzie otwar 
ta tylko do 15 września.

NA DOCHÓD TOW. WALKI Z GRŁJzLICĄ 
sprzedawać się będzie w pawilonie Polskiego Banku 
Handlowego, po bardzo niskich cenach cukry, ciasta 
i* owoce

Jaś i Halka.
1ą Osobg zamiarg\i

Oto Jas i Halka f Nasza parka mili 
Będzie Wąs i siebie przyjemnie bawiła. 
A  zdradzając zamiar często tu wystąpić. 
Uprasza publiczność oklasku nie skąpić.

CZAS TO -HENI ,DZ więc spieszcie z »  
baczyć w Pawilonie Pałacu Sztuki przy stc 
isku nr. 50. najtańsze najelegantsze i 
najtrwalsze obuwie „Marko** — lepsze 
niż zagraniczne, a przecież proaukowa 
ne własną siłą kraju. Detaj liczna sprzt i aż 
obuwia po cenacL fabrycznych: całe i pólbu- 
ciki cze rne: zł. 34.80, bronzowe zł. 35.80, la­
kiery zł 11.80. Do nabycia: Schweitzer i k'al­

ei, ul. Leg jonów 33; „Laffayette" ul. Al ir 
demicka L. Stammer, ul. Leon a Sapiehy j i.

'eodor Skrzypek, Pasaż Mikolascha 23, J. 
Rotbhausler, Piekarska 1. la  i we wszyst­
kich innych niastach Polski. — Fabryka 
obuwia „Marko1'. 2317.

Cd) PO CO PKZYJECHA L DO LWOWAt
Wczoraj policja przytrzymała pewnego osqr 
bniki , który miał zamiar odeoraó sobie ży - , 
cie. W  policji pokazało się, że jest to JakóB[ 
Wójcik, liczący 23 lat, były tłuc icz drugie* 
go roku teclogji. Z seminarjum duchow nej 
zosta on wydalony, a pozostając bez środ­
ków J życia usPował pe pełnić samobój­
stwo. Na razie Wójcika "La braku przytułki! 
osadzono w aiesztach policyjnych.

(d) PRZEBICIA NOŻEM. Bogusław 
Czuwalski, zamieszkały na Bogdanówce ar. 
73, został wczoraj przebity nożem przez nifr 
znanego osobnika, któr po swoim czynie 
zbieg.. Otrzymał on pchnięcie nożem w Ijfr 
wą skroń. Również nożem został przebity; 
Franciszek Borsuk, zamieszkały przy ul. 
Gródeckiej 1. 7. Stało to się w restauracji 
przy ul. Zamarstynowskiej 1. 32, skąd spraw1- 
ca "/zebicia zbiegł i ukrywa się w bezpieca- 
nem ukryciu przed policją.

(d) KRA DZIEŻ KIESZONKOWA. Dtf 
policji doniósł wczoraj Mikołaj Wołoszyn; 
czeladnik stolarski, zamieszkały przy ulicy 
Słodowej 1. 7, że z kieszeji raglanu skra­
dziono mu portfel, zawierający 52 zł. v

(d) AUTO I  CYKLISTA. Wczoraj auto: 
nr. 7712 na ul. Poniatowskiego najechało na' 
jadącego rowerem Leona _ Fleclitera, zamie­
szkałego przy ul. Zielonej 1. 40. Rower zoh 
stał zupełnie połamany, Flechter zas wy 
szedł bez szwanku. ^

JEHWABIA, SUK NA, 
P Ł Ó T N A  —  p o l e c a  

,TtX7 A“ Lwów, Pic k ska 5 . 2i9ti

< *  h ł l C l t i M D l I f f  

JiElMtiOM 8j M c i  -
fi 1 10
b gwH*)z:e ik  nabysia

H

1
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W P IS Y
ao Kakładow wychowawczo - naukowych im. 
Zofji Strzałkowskiej z prawem publiczności 
we I wowi< u'. Zielone1 1 22.

Przedszkole (froblówka).
4-kl. szkoła powszechna.
Dwuletnie Semin trjum ochroniarsko-go- 

spodarcze (dla fróblo wek).
Semlnaijum nauczycielskie żeńskie.
Gimnazjum humanistyczne i matematy­

czno - przyrodnicze.
Jednoroczny kurs dla ablturj mtek ce­

lem przygotowania do matury seminarjal- 
nej.

Szkoła muzyczna; 
odbwwają się codziennie od lii—12-tai przed 
południem i od 4—6-tej po południu w Se­
kretariacie Zakładów. 29329

Ślinienie S-łej HSas?
J 3 -t e j  L o t e r j i  P a ń n t w o w e l .  
D w u ^ ie i^ s t y  d s i e r  c i ą g n i e n i a  

w d n i a  2  w r z e ś n i a  192Ó  r .
25.C00 żf. r 57286
Pj 30 0 zł. Kr 2 'AsC-l 45785.
Po 20!0 zi. t r. 14097 30973.
P . 1000 ił. Nr. 13074 11490 22954 33677

443 6.
Po 6 0 ż* :• r 19602 24094 i 2011 41357 42442

42609 01632 2 >00 5): 7f 59 43.

25251
39965
64293

16549
36688
45,18
633"

482/ 
.04,^ 
1296, 
16934
n m
■>7918 
27526 
2611 

35745 
40450 
44508 
50553 
5 i4t 1 
5/758 
00392 
05577

Po ÔD zł. Nr. 5681 70.0 16242 2 >21 22G09
2 4s4 25496 26143 35683 3o987 e82iffl 30840
11737 43615 4',022 4c355 48831 51 72 59963 

64840.
Po 450 zł Nr. 135 1154 11W 19*26 4783 7781 

. >781 23814 Z6944 _/0O3 277:8 294S1 5635
38384 33560 4 -208 42726 J3t55 436u7 43o21
16047 48348 48tfG 48522 50488 ..7269 58281
647>6.
Po i 03 zł. Nr. 1549/114 3012 %90 4147 4566 
50̂ 7 5886 6092 6802 888 1 888. 9067 10! 14 
10776 1.276 11403 11666 11751 12117 17320
14257 M  1 15977 1501 16>74 1 8,1 J6915
17.805 18253 184T0 8573 18650 1872'; i9036
195 ,0 20313 209 0 21404 21408 21760 21805
/3u2 > 751°2 25698 2,3115 26613 26,10 271U7
28442 2>055 30172 30747 31397 31501 32399
33112 33152 33251 83:74 34822 34815 35355
36114 369.1 87838 37G86 38,2, 39.95 39620
40,.‘8 4l334 422̂ 9 42953 44C53 J4.0i 44’,77
.,1643 bo2J2 45319 15554 4=1725 46001 488>7
50850 51531 6̂ 286 52ć8f> 53155 536-3 63/26
§4580 546.9 53iH 5513 ;7224 57469 57ri'4
68548 58332 8973 59* 4 5992 eOłll t(3;4
 ̂1179 bi45r 6/158 64:30 o4 191 t o t i  t>8>7 

65614 65743.
-sssr-

esy i-ej klasy i le !• ^a.laiwbwai
są de nabyci w największej i na;szvx.ęili- 

-s ie j kolekturze w 2'ratu
„TSI.a t > 5 S ± ^ 3 5 r - a . * *  

Ł w / s i ,  tiażca ^ k s i u s i t a  8, 6 ,

iteiimM ?da w i $.
Ceny losów i Ćar u ł  os zl. 10, potomka 

zŁ 70 cały t (. 40.
Na zamaw>ei a wy i sic nat; chminsn 

icay wris z blankiem/ni P- K. >*.

IHynifti w a t e s  z se te ly  i nieslilell.
Wspari ta zwycięstwa Legji warsZAwsiliej na 5 Cz mymi i Hasia j-  
neą. —  Dwu rotny pogr, m Lubłinianki w ziwcdnth z Pogonią  
rs misirsostwo Polslii. — lxc.*ja wygrywa w Stanisławowie. —  
S/ar a prz grywa z W  słą w Kradow e. —  Wiadomości z catei

P ol$Ki.
Pr ei m t d^narodowemi zsw <S m. !e! kuatłely. Zd-m l
Lwowskie drużyny footOallowe walczyły na 

dwóch frontach Czarni i Hasmonea rozegrały z Le­
gia warszawska zawody towarzyskie, Pogoń zaś 
zawody mistrzowskie z lubelską Lublinianku

Porównanie Lubłinianki i Legji odsłoniło w zu­
pełności komple.ny nonsens systemu rozgrywek o 
mistrzostwo Polski.

Leg:a bowiem, zajmująca trzecie miejsce w o- 
kręgu warszawskim, okazała się bardzo dobrą, 
twardą i tecircznie wyrobioną drużyną, reprezentu­
jącą krakowski system gry — Lubiinianka natomiast 
orzyjechaia na ~zeź p;ewiniątek i zarooiwszy 18 
iramek na swą niekorzyść, wróciła do domu, by 
łudzić się, że w roku przyszłym bedzie lepiej!

Z naszych drużyn jedynie Pogoń spełniła odpo- 
v, edi.io swe łatwe stosunkowo zadanie. Czarni i 
Hasmonea natomiast zupełnie zawiedli
Sobota, 4 września:

LLGJA (Warszawa) — CZARNI 5:1 (3:0).
Do -niespodzianek w piłce nożnej jesteśmy przy- 

zwycza jcni. Niespodzianki mają iednak swoje gra­
nice Wczorajsze, kieski Czarnych nie możemy na­
zwać niespodzianka: Mie:soowy rywal mistrza Pol- 
■=' pojoć 1 ciężka klęskę od przeciwnika, który am-
t tut ' ofiarna, przćdewszysikieni zaś kamą g rą __
kswHyp it- ule marka drużyny, lecz silna wola 
zwycięstwo ztetm wawrzyny.

„zami wystąpi! bez Konupaska, Wójcika 1 
Kopciu IV. v dwudziesfcj minucie zeszedł w dodat- 
ka koBttizjłaujwajrf Aitkowski, którego za kilka 
minut dopieio zas»aoił Kkmut.

Łpjfja w’ śle o, ta w komplecie. Z samego zesta­
wienia 4i'.’dvu diiwyn wyn"kałobv. że Jedynie o- 
łlabieuie Cz*rnyeli słało ;ię powodem ich klęski, 
i s p r a w a  przedstawia się całkiem ina­
czej.

Przedewszystk.em dyscyplina! Najwyższy juz
czas, by pierwsza drużyna klubu, który przez dwa­
dzieścia trzy lata uprawia piłkę nożną — rozgrywa­
ła zawody w milczeniu, skupiając całą swą uwagę
n< samą gr<. Komendy i krzyki, zmieniające się
Jejednokronre w istny Dałagan, słyszany najdo 
kładrPt i na trybunie, nie przyczyniają się zgoła do 
lepsze, gry — przeciwnie, ustawiczne zgryżlwe do­
cinki peszą i zniechęcają młodych graczy. Komen­
danci powmni przedewszystkiem zw rócić uiwage
n; siebie i powodów swej własnej gry nie szukać 
u innych, stereotypowem powiedzeniem: „To two­
ja wir.a!“.

W cnegdajszj ch zawodach czterech graczy 
Czarnych grało od początku do Ł,ońca zawodów na
tern samem stanowisku, a to: Drapała, Kmiciński. 
Dąbrowski i Wronka, reszta siedmiu zmieniała na­
wet trzykrotnie swoje stanowiska! Chmielowski w 
roli ob ońcy, Winnicki zaś w roli kierownika napa­
du — to potnysł, który musiało się szybciej zmie­
nić. aniżeli się go powzięło!

io byfby diugi powód.
Trzecim najważniejszym Dowodem klęski jest 

nonszalancja.
Kiedy się nu przyznany rzut karny, należy go 

odpowiec' ,;o wykonać, podyktowany przeciw so- 
bie rzut karny należy starannie bronić — w chwili 
zaś, gdy drużyna traci dwie bramki należy zaci­
snąć zęby i bramki te KJb'1 — nie pokazywać nie­
udolne sztuczki tuż pod swoją bramką, umożliwiając 
przeciwników’ zdobycie trzeciego punktu!0

Dwe najsłabsi gracze: Węglowski i Wyrzykow 
ski a póżuifij_ Kiamnt. zasługują, na wyróżnienie za 
swą of ariiość i ambicje: gdyby reszta kandydatów 
na ri prczcu,acj”nvch graczy grała tak, iak ci trzej 
najsłabsi, nie byłoby doszło do takiej klęski. Sła­
by. gracz uioże nie brylować, dobry nie śmie się 
kompromitować! Ażcbv dobtze grać i wygrywać

zawody, nie wystarczy fakt, ze przeć dwoma, czy 
trzema nucsiacami było się w formie, piłkarz nie 
śmii1 przerywać swego ćwiczenia, o ile wogóie chce 
za piłkarza ucnodzić!

■ Słowa moje powinny być odpowiednio zrozu­
miane, należy wrócić do sondnej pracy, która na- 
pewno da aobre owoce.

Lcgja przedstawiła się w zawodach z Czar­
nymi z jak najlepsze, strony.

Zadzwił przedewszystkiem napad. Krawuś, Ci­
szewski, Lanko, Zmuda i Mieiech mieli naprawdę 
swój pop s. Pomoc z Wójcikiem, Amirowiczem i So- 
bolta bardzo oracowita. Obrona: Lewąicowski i Za­
jączkowski, aow.a. Ze wszystkich zaś graczy wybił 
się biainkarz beanarowlcz, tak, że nikt wierzyć 
nie chc.a że jest to ten sam, który w zawrodach 
Lwów—Warszawa puścił os>em bramek. Legja mia­
ła jeszcze jedego bardzo ważnego sprzymierzeńca, 
przy dobrej swej grze, przez cały jej przeciąg nie 
opuszczało warszawiaków szczęście, ułatwiając im 
zupełnie zasłużone zwycięstwo.

Br nr11 padły dla Legji w 16, 23, 43-ej (ze spa­
lonego). 53 i 77-ej minucie, dla Czarnych w 80-ej, 
przyczem Uzam nie wykorzystali rzutu karnego. 
Legia zaś wykorzystała.

■jogów' 1:4. Widzów około 1000. Sędzia p. dr, 
Niedźw'rski bez zarzutu. w. m.
Niedziela, 5 września.

LEGJA (Warszawa) — Ha^munea 2:1 (0:1)
4 IX . POGOŃ LT iG L IN IA N K A  6:0 (X*).
5. IX. POGOŃ — LUBLIMIANKA 12:0 (5:0).

Sprawozdanie podamy w ."jutrzejszym 
numerze.

. LEOłiJA IV — HASMONEA IV 4:0 (2:0).
CZARNI -  VIS 5:3 (3:1).

(Sędzia F'scher.)
HAKOAfl — AMATORZY 3:3 (2:1).
GLADJATOR — VI BAON SANiT.

STANISŁAWÓW.
(5. IX). Lechja — Rewera 2:1 (2:1). Obie bramki 

strzelił Tarczyński.
WARSZAWA,

(C-s. 5. IX), ŁKS. — Warszawianka 1:0 ( 1 :0) 
Bramkę strzelił Cichecki wprost z rogu. Sędziowai 
P. Picheta

KRAKÓW.
(C-s. 5 'X) Wisła — Sparta (Lwów) 2:1 (1:1). 

Wsła w pełnym składzie strzela decydującą bram­
kę w 37 sekundzie ostatniej minuty gry, pierwszą 
zaś bramkę strzela z karnego ^Balcer). Drugą bram­
kę stizelił Reyman. Dia Sparty Dmytrów. Sędzio­
wał p. Rutkowski.

Craępyia — Warta 2:2 (1:0) Warta grała w dru 
giej połowie bez Spojdy, który - - upadłszy na bież­
nię -  rozbT sobie głowę i wtedy właśnie strzeliła 
iwie bramki, i )la Cracoyii strzelił bramki lewo- 
skrzydłowy I Kubiński, wpychając piłkę, która wy­
puści z rąk Fontowicz. Sędziował dobrze p Stern- 
berg.

WROCŁAW.
Tći-ny Śląsk fTI»mieckl — Polski SIąsk 3:1

ALODZ TETMAJER: „Szupaa polityczna11. (Rł
dendo castigat mores). 1926. Nakładem przyjaciół 
autora. — Szopka ta, pisana była przez śp. Włodz. 
Tetmajera w czasach rządów Witosa. Dzis, jo wy­
padkach majowych, jest ona znowu aktualna. Wy­
stępują w nie] bowiem ti *de osoby jak Herod Win- 
centos, wielki wezyr K. Jern:k, kandydat na wezyra 
mniejszego B. Ryl i wiele innych posthci z świata 
poht/cznego i dziennikarskiego. Szopka zaprawiona 
lest dobrze akti.alną satyrą, utrzymana W tonie po- 
Du’ąrnvm, a owiana gorącą miłością ojczyzny. Nie­
które mrnologi ba/dzo cięte i trafne. Szopka wysz­
ła staraniem przyjaciół autora i nabywać ją można 
w sebretar.rcie Zy. Legionistów w Kralcowie (ul. 
Floriańska 53, 1 p.).

łNafw>!tiv reduktor:
G R O N ISŁA  W h  AS KO W  N IC K I 

AldyowlędzLainy rodnUfor ;
JÓCTJF l{ R7 YS7 ! ' HT'WFCZ

i
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Lfili? ł oentysfa JperaiOr

Ir. mL U  118
Utrwalanie chwiejących zębów, leczenie cho 
rób dziąseł prądem elektrycznym (arsenwa- 
Hzacja) lampa ,Sollux“. rraeawnla łeEhnkzua

u l ic a  L e g i o n  ó w  7.
29362

Lcketzcltorcb wene- Bkij. M  
rycznycb i skó. nycl. 1*1 9 19 » . J 1 .. ! ,  is;
ordynuje od 12-6 tej jfl> d i i i c k l  i , nad fCawurr-' . 
Centr TeJ. 8130. Leczenie lampa kwarcową. £8759

a i K I B K Ó L O G -

or. :i'£T z&illem
p o w r ó c i ł  i ordynuje jak dawniej

Kusztu/skiego 1 .1. p. — -menie Htema.
2862C

LeHfari:
mc HJ?sreih BisBOEican
prkedfanr ghcajktadzie Jr« Laksnera 
otdynuje o ' i.-nie w  c orobsch  

cQb<fiw i Jamy t Jti.ej przy
uL Pt dacs^ego 6.

Lodzenie lampą Solluj — Wykonuje wszelkie ro- 
to iy  w  zakres techniki dentyst. wchodzące. 211352
S p e c j a l i s t a  chorób weneryci

D r. SCHW ARZ
jreznych i skórnych 

oraz kosmetyki —
—  —  — —   ----------——. b. sekund, szpit.
t f\stvrow ego, Lytów. ul. Słowackiego 4, naprzeciw 
głó T,nej poczty. Leczenie plam, brodawek, włosów 
elektrolizą i lampą kwarcową Tel. 16-61. 28778

Szpit Powszei hnego fir.FrisshsawfiRa
P O W r  C lł łk  i prryjmu e w hor^bacn słcórnycl 

i wener. od 2 -5 . Y ’ A Ł {* W A  - i .  - W

SPECJALISTĄ CllOnOL SKOitNYCH i WENE-7' CZN.

Dr. ŁfSffiSlSfi-S
dzielę i święta od 9-1 Kraszi-rskieyo j. Tel. 31-42.

28909

na RfiTV i
złotych

sadatef*
20 iłotych

Rafa mieś.

DMa HAPP-APiRT
P l a c  M a r i a c k i  7  (g d z - e K a w .d e la P a k ).

Esbot? wyh?.icza srH' d ó  d n i  1 4 *
29377

Spe ;ja sta h-srób skórnych i  weaoryc

Br. HF3HRYK ROJ^M W
Lwów, 0,-er lika <2 p o  w r ó c i ł  29176

m r  Z M I a r a  M I E S Z K  I a.
Specjalistka chorób s istnych i  wener.

Dr. LAURA fOllenbaum
b. sekund# klin. wisd. i b. t ek. Szpit. Państw o w. we 
Lw —włb —  ordynuje obecnie od ł>--6 popol. ul. S ło­
wackiego 1. 3, parter. 29:4)

Specjul. w choroliacli zębów I jamy ustnej

Dr. Eraa Baiier-FeflsM ai
ordynuje Lwów, Łe ĵontw i. Telef. Hr. 9-a4.

1 29 :o.

S rec je iL ita  cnaróto i>a e.* r a r .  » ateórnjcb

Br. i. min®,
3— 5, w  niedzielę 9- 1, Ł w ó c ,  3 i N Y " 1  i .  
róg ul. Pańskiej. Telefon 4S—Ol ___ 29357

ZAKŁAD  BENTYSTYCZNlł-TECHNlCZKY

l€NACI(iO K0RI4SSA
b. kerownika tech. Dra Katznera mieści siq nadal

we Lwrwle przj dl E Tmitnosniei 35
Ceny przystępne l . 79353 Warunki dogodne l

L e k a r t  ch  r f b  j ie r w b w i f  ch

Dr H . B E G L E i  ' 7R
L w ó w ,  S y l l ą t u a K a  1 J  —  p o w r ó c i ł .

29371

79381

SAMOCHODY
Ess?x Hotors

D E T R O »  l A h S B Y K A l
0- yandicwe 9/40. H. P. l i . ł jn e  resorowane. — 
Ceny od 1. w ze śnią zti żorie. Sześciocylindrowy 

i i e x  9/49 K M. kryty skórą Doi. am. 1.500 
Limuzyna l : n i e x  ze stalową

karo.erją “ Doi. am. 1.700

..CyHlBcar" Lwom, lomanowicza 9-
W a  L a r g a c h  W schodn ich  
w  P a w i l o n i e  C e n t r a i n y m

od 5-go do 15. września przjmuje zŁmówienia 
i sprzedaje de^ajlicznie i po cenach hartownych

ŁOŹKfi żi !azre I mera a- 
i iB różnych l/pów 

>j scr.ka i:lrłn;.i 
lyaia'^ : s o

Wieszadła stojące siłc. 
oraz PI ble lt. arek e

J O Z E F  P R O C K O
Fabryka m ebli m etalowych

butów, f?rc ar.̂ a 30v — r«i. 15-ss
Nagr. złotym  nu ódem  w Itz jm ie  19/6 r.

Lu s tra  toaletowe
stojące i ręczne w oprawach niklowych; tack, n.klo- 
we ■: dubtl ow\m szkłem do wkładaniu rohółek w 

i a selidn o'siym wykonaniu p Jica
f a & r y I A  l u s t e r

Cikir Kiikitrt
ŁMt, Ĥ rcza£ska 100. Tal. 31 >38.
Sprzedaż hurtowa po cenach przystępnych. — Ob du­
go punk udn • 033̂ 2

Tel. 17-25.. Tal. 17-25.
11 elektryczne, ba te r je  s a p a -
l » H l l r l i l B w u  n o w o ,  K a r b id o w a  P - n p y
F ,łrag  n o w e .  karbid na zagę i w oryg. bębnach, 
l e s z t y  i ws.elkie przybory gimnaiiyczne, or z 

p r ; y ^ o - j ł  d o  l i e n t t i e r % ł  i  boC iSU  po canach
konk' rer cy nych poleca F ma 2183

mm i  rar Lwów j. l a  jiellońska 17.
Zamówienia z prowincji odwrotnie.

D M M  hi W K 0 P W Y
flinty » P IL O Y M tli i i|F. pr.
w e  L w o w i e ,  u l i c a  Z i e l o n a  5  V 
( d a s r n r  P a ł a c  S p o r t o w y )  — Telefun 871 
poleca: -zgiowb uarstat nap a w, la k ie n ia  i ta 1-
ce ni.i, gard le, bu cynę, im ary, gumy, koła ęb a t’ . 
łożyska k n U osc , oraz samrehody i  owe i używano, 
m oi taż i  nas, a  ca wsreTk c l motorów i ma zyu 

na prowincji. 2) 58

m szw w  &  uzwfa
n- jr owsz- ch systemów, c * r  
ś is  ł.dowe do tychże przy- 
bor. do kr., wi: czyzny i do 

robót r. cznych p ieca

A.HMIMCN
skład m sz,n do szyc a

M i.M m iiLH i-29 -tt
Przyjmuje również ir aszyny 
do n prawy. 2941/

zarząd pracowni su 
1 mskich

Ż ni.m 1 września objęła 
klen i kostjcmow

p J* IIHA [IAN TKA
-lugoletnia kicrown.c ka firmy , B) S I  * W 
H e m  —  W .rs :awa“ i . .S t .  W t o ń s K i e .

g u  S a r n o w ie  — Lwów*.
Znana szerokim ko'om kliiente'i lwowskie' pole- 
oa się na< al łaskawym zzrlęd -u. _ 29316
L  » i r ,  L4 ,KoSa| 1 S . I. p . naprzeciw „Le- 

kt r i* od 9 tej do ' -tej wie ór.

óęlita ui 2 Zd&.m iży
polecam ostatnie nowości w kape’- szach damtki h 

N o w o u t w o r z o n y  M ag a zy -r  m ó d

„AURELIA**, Lwi) pl. M m .
“ — — —  _iy4 0 !.

*(r&»ai'j]8dwybaii on kł. l'60
p o l e c a  29410,dow mmmm

J . w ó w ,  p l i c  T i - y  b u  i ia l - j l :  i  V .

X n tn s p r a c o w n ia  su K ie  n d s m  ,S : c h

B0THF9SKA CtiGrąictyisiyZf
parte r , —  w yk o n u je  starannie, elegancko ; sz; hŁ o
suknie 1C— 25 zl. k c s t ju m y i p lu szcze  27— i r> 2 ), 29140

S S S S m w s E . 1 ,  Ś S B P B U lte  ?
wykonuj; ws.e.kie roboty zege ą, t r z e  precy 
zyjnie i tanio. U a aga na Nr. domu KcH.er.ii ca 7. 223

„ O j U l r A '
Jody .a istnijjąca nie- 
doficignioru m a r k a  
światowa, udowodniona 
zupema gwarancja za 
Kszdą szl ,kę. Cenu „a 

tuzin równowartość 
1 doi. amet.

Z S U W i i l d

iilesi =
wągr.- i wszelkie plamy bezpowrotnie po paru 
dniach przy u fyd u  odmładzcji.c 2© , SZEF Tl- 
Eh ow ego * kremu 2*50, mydła 1 *80, f u ‘ *2^  
cudownie wygładza i wybieia cerę. SLia , wy­
syłkowy D ro g e r ja  M lk o lasch n , I w  i
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H A R JA H  K A F K A , lu tó w , n t . K a k fU S k a
H A N D E L  lO W A b t f t W  K O R Z E N N Y C H  3 D E L IK A T E S Ó W , r o f a c z o i t y  z  p o k o i :  ni d o  
i f lE a c i i f i  ł r e s t&  rm rla , io  g ru n  o w n e m  o d n o w ie ?  iu z c  .1?1 x s o p a  r z o n y  w  d o b o ­
r o w e  t o w a r y ,  w J n a , w d d k i ,  1 1  irsr. x o n  akC. rti c d y  ftp . Bufet zimny i gorący, wyśmienita 

kuchnia pod osobistym nadzorem. Znane z dobroci piwa białe i eksportowe z Browarów Lwow. i znakomity porter 
nieustępujący angielskiemu, tudzież świetne piwo pJzneńskie Marki BB. LokSl 03lr Jb19 |]u fłfll1 !• 1 W B10C9*

opustu o d  Ą-%o d o  15-go w r z e ś n ia  na

L O D O W N I E  pokojowo 
M A S Z Y N K I  do lodów

M A G L l amerykańskie
W1 I łYW UZKfl

do beiizny amer.

K A S Y
m a s z y n k i

.o mięsa amer. i szwedzkie

W3RDWKI
do nile ta szw dzkle.

M A P R fiZ £ N T M : Etażery, ża rdynery, koszyczki 
różne, garnitury do czarnej kaivy, samowary etc, — 

z ch iń u K lego  s r e b ra .

A ™  HALSKI
rtfia

L v « ó w  —  S o b i e s k i e g o  3 .

fiwar H / ^ O F U C  E , .K k S T O H “  łY Ł *
Środek zabezpieczający od w I 1 „ b  • i. „Kas r “ jakc iomies ka do za- 
pra v c ‘rat-ntowej zaoezp'eczi MURY od przecieks ia WODY. Zab rz: le- 
e a T .RASY, REZEr a/PARY. KABAŁY, BASENY, TUNELE FUN ) VMEN- 
1A, SZCZYTY r A ' ADY, IZOLACTE it l .  —  Wytiz m »ł iia wsz lk< em- 
perai-iry i a mouiery. Posiada na składzie przedsiębiorstwo budowlane

M krrur KARSTENS tw^aril-isle
birzedażi w W a i sza wie, przy ul. Koszykowej 7, Teiefo 1 ' 95,

w Kraków e, i Biuro Ki si i ’ przy ul. K i par- 5 Tele oa 218, 
w Pczn miu , Materja! Budowla \, ‘ , przy S. M ehynskiego 28 

29287 Tel. 29-78 ł 3-- i*
E H s n o n a t r  n a  a rqa  vh W s c h  d n  ch .

Przepisywania pism
na maszynie — przyfmuje w  xa ładzi& 29378

B | n | r a  I  Si k s n  Lwów, 3 g*» Maja 7. Szkoła pi- 
S m S IS S IC I  U l  l % l  rC M  sania ra  maszynie Wpisy codz.

'Motor • D e3ta) nowa ze 
składa we Lwowie na- 
tycbmlc.se do oddani1 na 
dogodnych warunkach. —
„Wulkan* Lr >w, P - ja i  
Mi-iolaschs. Nr. te'. 115

20ta

WIPLBCCT

s o l i d n e }  r o b o t y  p o l e c a
PIF.RWS-A LWOWSKA TABRYKA
M. BY< ;:EYSZYN4
Lwóiir, P e ł c z y ń s K a  9 . av

>?& f '

I g R B B I

I l l lW It t i ijur
(z Kogutkiem}

S K U T K I  Z D U M IE W A J j^CJC! 11
&ó nabycia wsfcędzie. Główne skład/: Lab. chem ;or. 
A C .5 SEC Tl i Tyn w W iL iie , Leszno 41. 18C2
!Ue ótyoułle Jano wska 52. ?pfrka, »e>. 337̂ *.

Siny Hamii> ’s 
I Bakę f o zboża

p o  e e a  n a j t a n i e j

W u ł.  rt^adem cKa 3. Telefiin @69.
2 -sa

Hurtownie. Detajliczaie.
■ ffiTr

poleca najcaniej 29399

JaKU Roseisman demb t 1. 26.
Zamówienia z prowincji załatwił- się odwrot

osobowych i ciężarowych. Opony i 
dętki „V.ichelin“, Masywy „Dunlop*. 
Ł o ż y s k a  kulkowe „F. £ “. 01 az 
wszelkie części składowe i przybory 
p:>leca ze składów pa cenach faoi.

„ 3  K  A “  L w ó w ,  W a t o w a  1 1 a .
23 i8

Ra raiy
od 3 21. MEBLE Na rafy

od s  z*
•  p rz o d a je  220a

;ożdemu bez poręczenia —  takie na prowincji

W S& r „ P A M S T i  «  ""fcSffl
/ .b r y k a  M £  B  L  1 t a p ic e ro w a n y  ch  

Lwów, ^ ra ja ra w t lT  3 le łe  . 31—89.

O O ^ B J F Ł J Z ”^  5
P R Z E R A B I A  i  P O K R Y W A

Kom m  i m atirace
F A B .  Y l k A  P O Ś C I

L W Ó W ,  &. 29071

i ifakryk zfflązkitnycfc:
G h S S Z Ó ’7  

6 ŚBKA 
PODGÓRZE 
SZCZAKJWA

po cenach 3 e 131 e fabrycznych

R=ra MiiłlD
L . W Ó W .

zOJTO

Proszę sie przenonać, że n a j t a n i e j  sprzedaje i 
przerabia pierwszo* W  i|| *L* Q  |R tak damskie 

rzęd . a wszelkie a  U  ■  K  t a  juk i męskie

itAMZYH 1 PMCOlt j<A S
KARC Lł. CWYNARA
IHBT Lwów, Krzywa 10 lub
ob. Banku Hipotecznego

AKADEMICKA 5
przez podwórze.

21u6

KUPNU -  S P K M f l Ż  -  n m ń U ń  
«  Foyiepfanśw ! Pianin

ul. Z i  m o r o u i c z t  'O
y}8  b*  ■■ i  " a s ia s - ir  Telefon 35—54. 2131
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PFAU CENT R ALA POŃCZOCH
“1  B i  - i  i i S i f S  M  I  H a

_____________________________________________________________________RYHEK19 F*1  RYHEK18 jg §  JjL f ,

K a n iu r h ,  fa r t i is s k l s z & s l i i i  s w e te r?  f ia n m ie .  i s  e- M a ! i s  G O L U E E R G  
cm n s  i w ;g e lh ie  tio Jatk i da  k r ^ ju B Z ń in y  - ł  w a w ,  H a u c E a  & ,

I i f . C C I O b t Ł S  4
na wzór z j.ran'.cy, po cen c > pr. yst pnych

Renomo a ana L -ikiern a 
PfErwsz. iui9utsk fabr. ooiuoztltH
H.BY£lYSSYifA

L w ó w ,  — P E L C 7 Y Ń S £ i A  9
-uiiOitii-nmiiiM

U N IE W A Ż N IA Ć  doku- 
men ta w ojskowo W asy la  
Jn.msza, w ystaw ione rzftz 

K . U. Z loetów - »M *
IJ N IK W A ^ N IA M  skradzio­
ne. dowód osobisty, me­
trykę, św iadectw o mural 
ilości kartę rog istracy  ju ą  
i  inne Bogdana D orlicy  — 
nrodz-. w Tarnopola , r. 
19n/. 28999

U N IE W A Ż N IA Ł . książka 
w o j s k o w ą  i kartę m o b il i­
zacy jn a  zgubie lą  a w yd a ­
na przez !*. K . U. Lw ów  
miusto, na l.azw isko Jan 
K le in , Bogdanów ka 89. — 

29925.

U N IE W  A ŻN TA Ł . zgubiona 
kartę do nadliczbowych 
rek n ilów  na nazwisko -  
K ardasz Antoni F ran c i­
szek P . K . U. Lw ów . — 

29524.

U N IE W Ż A N IA M  dokument 
w ojskow y w ydany przez P. 
I  U . Lw ów , la nazw i­
sko Dudczyii Dmyt.ro. — 

29920.

U N IE W A Ż N IA Ł ' książkę 
w ojskowa wydana przrz  
P . K. IJ. Lw ów , m etrykę 

' i inne dokumentu ..a na­
zw isko D m ytro  Ju lka. — 

99X78.

U N IE W A Ż N iA Ł I  doknrnen 
ta osobiste na nazw isko 
Szerem eta Paw ot. -939210.

D A m  50 dolurów za w yro ­
b ien ie  mi posady, cho­
c iażby ja k ie jk o lw iek . L I 
sty pod „ 7 ■•edukowany"— 
do Ailm. W ieku . 29179

P1 IA C Y  popołudniow ej — 
poszukuje ■ dolny i ener­
g iczn y  L .s ty  pod „ŁUo- 
dz ien ioc" do Adm . W ieku  

29900

S A M O D Z IE L N A  kraw czy- 
“ i, t y ła  pracow nica ele- 
g ick iego salonu, poszu- 
k n jo szycia  w lepszych 
domael. iiryw n lnyeh . L isty  
pod „E le ga n ck o '1 Admin': 
W icku. 29501).

K e B p T A  Intel, w sicd 
nim w ieku, czysta, praco 
w ita , umie gotować, po­
szukuje posady ,lo samo 
Istnego zarzadu domem. — 
l.is ty  pud „C z y s to ś ć  do 
Adm . W ieku . 2*859

S LU S A iiZ . M O NTE®  SA- 
.JO t llO D O W  Y rówitież,' eb 
znajom iony z ob tluga  ŁIO 
SO K Ó W  D IS L A . pnsoik.i- 
ję  posady, 'on w yn b ie n ie  
sta łe j pos.my o lia r iu e  50 
dolarów- Łjflty P°ó IŁ; M. 
do Adm . W ieku . 2.512

A S Y S T E N T K A  dentysty- 
czna poszukuje posady. — 
Łaskaw e lis ty  do A dm in : 
W ieku  pod „A sys ten tk a 44.

29314

K U C H A R Z . kaw aler, lat 
26, poszukuje posady, w y­
m agan ia  skromne. L isty  
pod „K u c h a rz "  do Adm : 
W ieku. 293U.

IN T E L : osoba w średnim 
w ieku, za jm ie się malein 
gospodarstwem  u starszego 
pana. Podbuż kolo Snm- 
bora pod „P ro w in c ja 4* —* 
Poste restante. 2274

N A U C Z Y C IE L K I -  N A U ­
C Z Y C IE L I, Francuski, — 
N iem ki, p ie lęgn ia rk i n ie­
m ow ląt, froeb lank i, ukoń­
czonego filo zo fa  z p ra k ty ­
ką g im nazja lną, rządców, 
ekonom ów, leśn iczych, —i 
ogrodn ików , zarządc synie, 
klucznice, gospodynie, — 
garderobiane, poleca Tl Mi­
ro pośrednictwa jraoy — 
d la  w szystk ich zaw odów  
N iem ezynow ska. L w  V,v, — 
plac A kadem ick i 3, T e le f. 
13—61. 29388

B IE G Ł A  m aszynistka, ze 
znajom ością bn cha lterji — 
z k ilku le tn ią  p raktyką  — 
szuka ja k ie jk o lw iek  posa­
dy. Zgłoszenia j od Ż. Z. 
do Adm . W iokn . 2? 319

E N E R G IC Z N Y , dobrze się 
p rezen tu jący b y ły  urzę­
dnik k o le jow y , samoistny 
stylista polsko n iem m dd, 
w zorow y b in ra lista  o ła ­
dnym  piśm ie, oOKzuKuje 
posady b iu row ej lub se­
kreta rza  zau fanego. l.is ty  
pod „Z a u fa n y4* do Adm : 
W ieku . 2319

M ŁO D A, P IL N A . ZD O L­
N A  TU JC H A LT E R K A , P I ­
S Z Ą C A  B IE G L E  N A  M A  
S Z Y N IE . Z N A J Ą C A  J  Ę- 
Z \ K  N IE M IE C K I.  Z 4— 
l e t n i ą  P R A K T Y K Ą  B i l i  
R O W Ą . PO S ZU K U JE  , )A- 
I\ TE J K  O L W  IK K  P O S A D Y  
W  MTEJSCU LU B  N A  
W Y J  AZD. ZG ŁO S Z E N IA  
L IS T O W N E  POD ...TAN I­
N A  B .‘* DO A D M IN IS T R . 
W IE K U , 9302
M ŁO D A . Intel, panna — 
szuka ja k ie jk o lw iek  posa­
dy. chętnie na w y ja zd  do 
starszej osohv lub dziecka. 
L is ty  pod ..W iera*4 Adm : 
W ieku . 29080

P O M O C N IK  F R Y Z J E R S K O  
P E R U K A  R S K T poszukuje 
posady. L is tv  pod .. peru ­
ka rz“  do Adm in W icku.

* 29017

B Y Ł Y  podo ficer sierżant 
p rzy jm ie  posadę inkasen- 
talnb - b iurow ą, może z ło ­
żyć  kaucję. L is ty  pod 
R. S. do Adm . W ieku . — 

29SW

W D O W A  Intel, starsza, — 
poszukuje zaraz posadę 
do zarządu domu — do 
dworu, na plobnnji lub do 
w dowca. na jchętn iej na 
w y jazd . L isty  pod P. W. 
do Adm . W ieku . 29212

M U N D A N T K A , b ieg ła  ma­
szynistka, z k ilku le tn ią  
prak tyką  u adwokata — 
poszukuje posady na 
skrom nych warunkach. — 
L is ty  pod Z. K . do Adm . 
W ieku . 29347

PO K Ó J w spólny dla mło-1 
dego technika lub studen­
ta. U l. Franciszkańska 7; 
I I I .  p iętro, drzw i N r . 20;

28828

PO K Ó J z utrzym aniem  — 
dla uczenie. Zbarazka 2; 
praw y parter.* 27313C Z E L A D N IK  m asarski — 

poszukuje posady, z bar­
dzo dobrym i św iadectw a­
mi w m ieście lub na pro­
w in c ji. Łaskaw e zgłosze­
nia listow ne do Adm in : 
W ieku  pod „C ze ladn ik  ma 
Barski44. 29804.

PO K Ó J na biuro lub dla 
dwóch uczniów — uczenie 
żyd . z u trzym aniem  — do 
w yn a jęc ia ; fo rtep ian ; oso 
bny wchód. W iadom ość: 
O w ocarnia, P iekarska  11;

28844
B Y Ł A  nauczycielka i kan 
colistka państw., poszuku­
je posady b iu row ej, za­
rządczym , kluczn icy, lek- 
to rk i lub p ie lęgn ia rk i. —

P O S ZU K U JĘ  pokój (w zg lę  
dnie- dwa) z kuchnią lub 
wspólną kuchnią. Jan 
Snrow iak, K opern ik a  60, 
I I .  p. 28998

W ieku . 29333 P O S ZU K U JĘ  pokoju ka­
w alersk iego  z możnością 
używ ania  łazienk i, m ożli­
w ie w  ok o licy  P o lite ch n i­
ki. L is ty  pod „ In ż y n ie r44 
do Adm . W ioku . 29228

E L E K T R O  — M E C H A N IK  
kaw aler, P o lak , w łada ją ­
cy  językam i eu ropejsk im i, 
c ieszący dobTą op in ią i 
znajom ością fachu, p ra ­
w ego charakteru, poszu 
k iijo  odpow iedn iej posady. 
L is ty  pod „E lo k tro—teeh- 
n ik “  do Adm . W ieku . — 

29181

D W A  fron tow e pokoje u- 
m eblowane do w yn a jęc ia  
na czas Ta rgów  W scho­
dnich lub na dłuższy pi ze 
ciąg . B ie lczykow a , plac 
Bernardyńsk i, zabudowa­
nia O jców  Bernardynów .

29144

B IU R O  nauczycielsk ie — 
M a r ji Rechter, Lw ów , ul: 
K lon ow icza  10, od 11—1 — 
poleca nauczyc ieli, nau­
czyc ie lk i, froeb lank i, p ie­
lęgn ia rk i n iem ow ląt, bony 
i cudzoziem ki. 29241

UOKoJ z  kom fortem , na 
czas Targów  W schodnich 
do w yn ajęc ia  dla 1 lub 2 
osób. Zgłoszen ia  listowne 
pod „D w ie  osoby14 Adm : 
W ieku. 28151.

1p „ IN  PU H M A T O  R 44 — Biuro 
M ieszkaniowe. Kot>^rntk» 
22, telefon  446, poszuka je 
iorna w yn ajm ie m levk n  
ula różnych pokoji — teł 
umeblowane feawaUrsbie 

?fiVW
Z A M IE N IĘ  1 pokój duży 
na parterze, z  kom fortem , 
przy  ul. M abielaka. na 
2—3 poko je  w  każdej in- 
noj dz ie ln icy , za ew entu­
alną dopłatą. L is ty  pod 
„D op łata*4 do A dm in istr: 
W ieku . 29948.

P R Z Y J M Ę  2—3 studentów 
(tek ) na m ieszkanie z  ca- 
łem utrzym aniem . W aru n ­
ki przystępne. M ilewska — 
M ochnackiego 28. 29036

PO K Ó J słoneczny umeblo­
w any dla 2 p. studentów 
do w yn a jęc ia  7.araz. U l: 
Z drow ie 3, parter lew y .

29012

U C Z E N IC E , etudeutki, — 
znajdą um ieszczenie z  u- 
trzym aniem . Z ielona 37 — 
dru gie p iętro, Różycka. — 

29163

PO K Ó J słoneczny, bardzo 
w ygodny, z w iktem , dla 
dwóch so lidnych uczących 
się panów p rzy  samotnej 
osobie. Łyczakow ska 67 — 
ganek. 28741

PO S ZU K U JE  się dwóch 
pokoji z kuchnią za czyn­
szem 2 lub 3 letn im  z g ó ­
ry . Rodzina 3 osoby. — 
L is ty  pod „P ro feso r*4 do 
Adm . W icku. 29170

P O S ZU K U JĘ  pokój, okolica  
Łyczakow ska, b lisko ro ­
gatk i. L is ty  pod S. K . 16 
do Adm . W ieku . *29068

P O S ZU K U JE  się zaraz 2 
m ieszkania po jednym  
dużym pokoju z kuchnią 
w okolicy górnej Gróde­
c k ie j. Zgłoszen ia: Pow : 
K aso Chorych, K ró lo w e j 
Jadw ig i 4. 2342

S K L E P  obok Techn ik i do 
w ynajęcia . Zgłoszenia Sta 
nislaw* Abl. Legionów  11: 

27397 P O S ZU K U JĘ  na paździer­
nik 3 lub 4 pokoje z ku­
chnią i kom fortem , ok o li’ 
ca L istopada. Potockiego, 
Radecka, Tarnow sk iego. — 
W arunki według umowy. 
M ałżeństwo kato lick ie  nez- 
dzietne. L is ty  do Adm in: 
W ieku  pod „L o k a to r44. — 

i 8859

POKÓJ w spólny dla m ło­
dego technika Inb stu­
denta. U l. Franciszkańska 
1 7, I I I .  p iętro, drzw i 20.

28828

PO K Ó J um eblow any w no 
w ym  domu w śróJ m ieści u 
z używ aniem  łazienk i, — 
odnajm ę jednej lub dwom 
paniom studentko ii lub 
starszym  uezeiiicom. Z g ło ­
szenia piscinno do A dm : 
W icku pod P. K . 0. 29152

U L A  S T U D J U J Ą C Y C H  pa 
nicnck pokój z u trzym a­
niom. Salkowskn, Zybli- 
k iew ieża  31. 29256
Z A M T A N A ! Dam dwa ła ­
dno pokoje z przeopoKo- 
jpm w Stan isław ow ie, za 
podobne w e Lw ow ie . — 
L is ty  pod „D ogodne poło­
żen ie4* do Adm- W ieku.

29261

POKÓJ z e lek tryk ą  — do 
w yn a jęc ia  dla studentów 
z całein u trzym aniem . — 
Sakram entek 24, I .  piętro, 
na lew o. 28845

D W A  pokoje, kuchnia, — 
przedpokój w śródmieściu 
zaraz do odstąpienia. — 
L is ty  pod „A l fa  3“  do 
Adin. W ieku. 28916

M ŁO D E  małżeństwo poszu 
ku je m ieszkania dwupoko- 
jow ego  z kuchnią, z kom­
fortem . za w yższym  czyn 
szeiu m iesięcznym wprost 
od gospodarza. T.istv pod 
..A rtu r44 do Adm , W ieku 
N ow ego. 29071

D U ŻY  pokój do w yn a ję ­
cia . Tarnow sk iego  U . — 
II. p „  dr/, w i 6. 29162

dw ie pp. studentki z ca ­
lom u trzym aniem  lub bez. 
Z g łoszen ia : K rasick ich  5; 
I I .  p., drzw i 61). 29369

W Y N A J M Ę  zaraz pokój 
um eb low a n y . Zae har j e w  i - 
cza 3, parter Iowy. 29356

| P R Z Y J M Ę  na stancję — 
. chłopców, w łączn ie do I I I  
j k lasy. Opieka zapew niona 
j i pomoc w nauce zw ia- 
[ szcza w m atem atyce, l ia n  
j cus-kiin i n iem .tckLn, —
[ A dres : Sapiehy 2, I I .  p.
I drzw i na prawo. 22E1.

W Y N A J M Ę  zaraz sześć i o 
pokojow a słoneczne m ie­
szka nio kom fort, ka lo ry  
fe ry , śródm ieście. L isty  
pod „G otów ka  10“ Adm in. 
W icku . 29353.

P O S ZU K U JĘ  «? po ko .i i 
kuchnię z kom fortem  2a 
2-le^niiu czynszem  z * ,* iy  
lub pod m ny ni yan ln -
kam i. L isty pod „P ła c ę 14 
do Adm . W ieku. 2G44

P O S ZU K U JĘ  pokoiku, — 
skrom nie urządzonego od 
zaraz w oko licy  Techn ik i 
ewent. M ick iew icza  L is ty  
pod „K ra w e z y n i44 do 

Adm . W ieku . . 293:>4.

PO K Ó J do w yn a jęc ia , nie 
krępu jące w ejśc ie. K ró lo ­
w e j J a d w ig i 22, I .  p. — 
drzw i 14. 29177.

P R Z Y J M Ę  panów  na m ie­
szkanie z ca łym  u trzym a­
niem. O lejn ie, P iekarska 
51, drzw i N r. 2. 29224

P R Z Y J M Ę  studentów na 
m ieszkanie. W iadom ość — 
Po lna  ht I .  p. drzw i 10;

29390

2—3 P O K O J I na o iuro han 
dl ow e poszukiwane. L isty  
do b iu ra ogłoszeń Sclie- 
rera , pasaż Hausm aaa. — 

—  29371.

M A Ł Y  pokój z  osobnem 
w ejściem  w o ficyn ie , I I .  
p iętro, zaraz do w yn a ję ­
c ia ; pó łroczny czynsz; — 
Oglądać m iędzy 3—fi po ­
południu. W incen tego Po la  
N r. 1. 29361.

B A R D ZO  spokojny m ło­
dzien iec, chcia łby w y je ­
chać w g ó ry  na 10 dni; 
bardzo dobry w ik t m ięsny 
i  osobny pokój pożądany. 
O fe rty  z podaniom "wa­
runków pod „U r lo p 44 do 
A d m . W  lok n. 19345.

P R Z Y J M Ę  ucznia z  n iż­
szych klas g im nazja lnych  
na m ieszkanie, na jchętn iej 
za p row ian t; okolica  u l: 
C horążezyzny. W ik t o b fi­
ty , opieka zapewniona. — 
L is ty  pod L. P. Adrnin: 
W ieku . 29318.

2 P O K O J I nien nebłówa- 
nych bez kuchni, z kom­
fortem  w śródm ieściu, zt 
czynszem  z góry  poszu 
kuję. L is ty  do A dm in istr. 
W icku  pod „O b yw a te l44.

29312

P O S ZU K U JĘ  3 pokoje, — 
z kuchnia, kom fort. W a ­
runki obojętne. L isty  pod 
„O kolica  Po lite ch n ik i"  do 
Adm . W icku . 29328,

1 LUB 2 uczących się — 
z  lepszego domu, p rzy j­
m ie młodo małżeństwo. — 
Z o fji  8, I I .  p., inieszk-iuie 
12. St. 29363.

t PO K Ó J fron tow y % oeo- 
s buem w ejśc iem  przy  u l: 

D ąbrow skiego 18, I .  p. — 
drzw i 4. obok Szkoły P rze  
cyk low ej zaraz do w yn a ję  
eia. Zgłoszen ia  m iędzy 2-4.

29338.

1—9 P O K O I umeblowano 
dla m ałżeństwa, poszukuje 
natyehm ia p ierw szy tenor 
opery. O fe rty  listow ne — 
T ea tr  W ie lk i, P e rk o  w icz.

28992

DO W Y N A J Ę C IA  zaraz 
pokój um eblowany, oso­
bny wchód przez przedpo­
kój, kom fort. L istopada 
116, I .  piętro. 29204

D L A  P A Ń  studentek, duży 
osobny fron tow y pokój — 
z cniem  utrzym aniem  — 
przy ul. M ałeck iego 1. 6, 
I I .  p „  drzw i 8, do w yn a­
jęcia. 29331.

1 DU ŻY lub 2 m niejsze 
pokoje z kom fortem , ume 
blowane, z  pełnym  w yk ­
w intnym  utrzym aniem , — 
oraz z używ alnością ła ­
zienki poszukuje zaraz. — 
Zgłoszenia: Teatr W ie lk i
dla A rtystk i. 29213

PO K Ó J duży słoneczny — 
um eblowany z kom fortem  
dla zam ożnego pana do 
w yn a jęc ia . Osobny wchód, 
e lek tryka . W iadom ość ul: 
S try jska  22, parte r — r,a 
lew o. 29083

P O S Z U K U J Ę  2—3 pokoji 
z kuchnią, z kom fortem . 
Czynsz zapłacę z gó ry  za 
3 lata. Zgłoszen ia: Braję- 
rowska 14. TT. rp. schody 
fron tow e, d rzw P  na Iowo 

2933Ł

P R Z Y J M Ę  na pom ieszka­
nie uczniów. Zgłoszen ia  
p rzy  ul. św . Z o fj i  62. — 

29191

P IĘ K N Y  umeblowany, — 
fron tow y , słoneczny pokój 
H ofm ana 5. I I .  p ię tro  na 
lew o. 29182.

N A  CZ.AS T a rgów , pokój 
o  2 łóżkach do oddanie. 
K lon ow icza  3, T. p. 203'..

JE D E N  lub dwa pokoje , 
łazienka, komfort., zaraz j 
wprost od gospodarza do 
w yn ajęc ia . U l. Pełczyńska i 
7 A . TT. P- drzw i Nr. 8; J 
od 3—5. 29391 ’

D W A  elegancko u meblowa 
ne poko je lub po lodnym 
z w ykw intnem  utrzyma 
ni cm dla zam ożnego pana 
w .śródmieściu zaraz do 
w ynajęcia . L isty  do Adm. 
W ieku pod „E le gan ck ie4* 

28732.

P R Z Y J M Ę  pauny nn m ie­
szkanie l  całym  u trzym a­
niem, osobny pokój. Z g ło ­
szen ia: P ła c  ITnji B rzeski 
1. 6, I. p. ganek na lew o.

_____________________28176.

U CZEŃTCE z dobrych do­
mów znajdą u m ieszczeni e 
u w dow y po w yższym  u- 
rzęd nikn; o kój osobny sło 
n eczny ; dostatni w ikt, *— 
fo rtep ian  i sumienna o- 
pieka. Tarnow sk iego 14, 
drzw i 6, od 12—5. 29174.

M IE S Z K A N IE  przy  jednej 
osobie w jednym  pokoju 
z w ik tem  dla dwóch m łod 
szych studentów lub stu­
dentek «z  p row in c ji. U lica 
fiw . Szymona 2, TI. i>. -  
d i'zw i 16. 29192

POKO.T z u trzym aniem  do 
w yn a jęc ia . Zyblik iew i.*za  
27, I I .  p iętro na prawo.

29081

PO K Ó J um eblowany, nie- 
krępu jąco w ejście. — U l: 
K opern ika  3. podwórze — 
na ^  - uńMra.
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fP O K u J  frob to  wy nmeblo- 
('WBiiy, osobne w ejśc ie  — 
( w prost od gospodarza. - - 
]  .^ jyA sk iego  130. 29168

Fu*„JO&5U [ t j ę  2 po l je  — 
Ca kuchnią za rc sznym 
czyns 'lti —  najchętn iej 
T rost od .fospodarza. — 
1 ty  pod Z. R . do 1 dni. 
W ie lu .  _______________29305

M A R K IZ E T A , T T SOR, — 
\ op o 'e  na fira n k i: ceny

bryezne. W A N K , płac 
'M a r ia ck i 5, sień. 2298

\ “*O W IĘ K S Z Y £  AM pr: .o w  
■ n ię  i p rzy jm u je  w szelk ie 
1 robo ty  wchodzące w ui- 
'k r e s  traw iootw a  dam skie­
go  [w ( .  lach um iarkowa­
nych . „J o la u d a " Staszica 
N r . 8, boczna ul ChOTąż- 

yzn y. 29023

( IL E K O  pełne dw orskie 
dostarcza do domów k a iaą  
Ilość : M ' 'czn r.ila  Dworska 
l*Iao U n ji B rzeski N r . 6:

z»118

P E R F U M Y  francusk ie i 
w ody kolouskic św ia tow e 

.na fukc sprzi daje uajta- 

.m e j E ł i lS ,  Skarby. wska 
6, (obok kina „L e w ‘ i. — 

29281

F O R T E P IA N  je s t  do w y ­
n a ję c ia .  B atorego  N r . LI; 
parter lew y . 29283

M Ł Y N , para w alców  1 ka- 
( m ieu, ni ychm iast do 
poddzierżnw icnis powo- 

('■du w yjazdu . Zarząd m ły ­
n a  M ina jów . O lo jow  2316

(1 /  11E D B A ŁE - O P IĘ  
KN1 „1UPT 1 J :d* )lę 

(k i o  cia łu . n łeelia ł nżywu 
ęJą Sai a tcr, Jako nodzlen 

o °  pożyw ien i s N ie  o trzy  
m acie na ml s jsc*, piszcie 

( do: Sanator, Byi j j *  sz ł, 
B o trzym ac ie  prók i opis 
darm o. 1493

1PEC M ALISTA , operator 
/nagniotków  i -rośn iętych 
paznokci, usirara bez holu. 
Zn,u,.W iesia do domu. D l: 
Z yb łik iew icza  4, parter 
na praw o. 29972

A  U S Z E P K Ć  W A G N E R O ­
WI A  p rzy jm u je  panie r  . 
"zas słabości. S O B IE S K IE - 
u 30. pa vcr. 28819

A K U S Z E R K A  S E K U Ł A  -  
p rzy jm ie  pan.e. — D lioa  
iród cck n  49, 1 p. 28877

M A T K I ,  C H C E C IE  W A 
SZE D Z IE C I zdrow e u f  
C ho/yw ać od -.em ow lęcla  

i i ao .plpkn do jrza łego, 
k rrn ,? Je S \ N ATO  EEM 
Jeże li ns ml :Jsen nie » 
trzym acie, p iszcie i pró 
be 1 op is do Sanator, — 
Bydgoszcz 6. 1404

S Z Y J Ę  prześcieradła  pod 
k o łd ry  od 2 zł., ooszewki 
od 39 g r  L is ty  do Adm . 
W icku  pod „S taranne w y ­
kończen ie". 29203

T R A F IK O W A  koncesja na 
drobiu| sprzedał m aterja- 
3w tyton iow ych  po zuku- 

Je sie ze raz, na dobrych 
warunkach. L is ty  pod 
.,K u n ice ch rześcijańsk i"

do Adm . W icku . 19053

A K U S Z E R K A  L n tkm sk a  
p rzy jm u je  panie. Asnyka 
N r. 9. drzw i 2, parter — 

"7f 93

A K U S Z E R K A  p rzy jm u je  
p in ie  la czas słabość1. — 
W A Ł O W A  27, parter jra- 
w y  przez podwórze. i8818

P E R F U M Y  francusk ie 1 
w ody  kolońskie kw iatow o 
na w agę sprzeda jo  najts 
n i„ j  E M S , S k a rb „o w sk a 6 
(obok kina ,.L er^ ') 28F10

O B IA D 5 r 'om ow e — ulica 
K onopn ick io i ' 2, m. 6. — 

29357

„P O W IE R N  1K . b iuro bu 
ch a llo ry ju c , i.w ów , g< 
fa : 21, zakłnda księgi

“ andlowc i sporządzą b i­
le  oso. 19312.

S W A T  u losu, kowau — 
w  lepszyoL Bferaeh poleca 
się. Zg*of < pod „Sv. A '  
Reklama ^rasowa, n hort*t 
czyzna 7. 29313

C r iJ W A N IE  zm arszczek — 
podbródka, w ąBróW. p ie ­
gów , p ry szczy : masużo
tv. irzy, manicure. „K O - 
SM EO M ik o ła ja  7, (obok 
Cuk iern i). 29096

N A  DOGODNE SP Ł A T Y I  
W ykon u jem y „ a  m iarę — 
futra^ św i -i, ] urtkl, ra
g lan y , palta uoran ia  — 
' i  łaso.n u jem y, n icu jem y 
rob im y i  m a1 r ja łów  do - 
star jn ych  ja ; ta i w ła- 
jn y o b ; p ./ani kom pletne 
czysta w ełna 150 zl , fa - 
g la u y  130 zł. podług n a j­
nowszych żu n .aJ  ■ 
skich. K rzanow sk i 1 K lu k  
we Lw ow .e, P a sa ł Iuus 
mana 1. 29260.

F IN A N S IS  Ł i  1,5 spalni­
ka i  2.000 do larow ym  
..kłLdem  celem  zaopatr ■ 
nia się w  tow a r na zb li­
ża ją cy  s ię sezó.4, perzu 
ku Jo zduiny, m d  'W raz 
przedsięb iorczy i obrotu, ’ 
kupiec, p ie rw -o r z ę d .iy  fe
ohowiec, posiadający loka l 
\ r a i kom i lc tu m  i i i ą -
dzenicm  i liczną dobor ■ 
wą k lien te lę  p rzy  pryn- 
cy p iln e j u licy. —  Obróć 
i d ib ry  zysk ap ra im y  
T y lk o  i oważnl re flek tanci 
zechcą ł iskaw ie zgłosić
się .usemnie pod „Pew n y  
zvs l. '’ do „M a łopo lsk ie j
R e k la m y " 1 wów , ul. Co- 
pei uik IG. 29349.

N E R W O W I, 8C H O R 7.A Ł i. 
Cl E R P T A C Y  na bes.= -o 
i ość, brak aił 1 en erg jl — 
niechaj o żyw a ją  9 natoi i 
pozbędą ię ■ '/"elk lcli do 
leg llw ośc l i będą sli czuli 
tak odrodzeni N li _ trzr 
nnoi w  w aszoj aptec" — 
piszcie do: 9 a "a to r, lłyd
i oszcz , a o trzyn r-e le  dar 
n o  nróbe I opis t499
PO S ZU K U JĘ  fortep ianu  — 
lub p ian ino do yynoży- 
CZ' nia. L is ty  pod ;,L “  do 
Adm . W ieku . 29211

D a R M O  D W IE  najlepsze 
p rezerw a tyw y  w raz z za j 
i .b lącym  cennik iem  — z “ 
złoty 1. zu, izkam l. P e rfo  
mi ja  FEDF.RA, L w ów  — 
Sykstnska 7 (Dom w łasny) 

2241

JlAŁŻEKUWe
P A M IĘ T A J , że przyszło 
powodzenie n w o je  za leży  
przedowszystklom  od do­
brego ożenienia się lnb 
zam ążw yjśo ia . Jeże li i ,e 
masz oiDc u d  iii zna jo
mości, : ród się do lię -
(izyn irodow ego  B iu r „  ko­
ja rzen ia ' małżeństw „G ŁO S 
S E R C A " w W arszaw ie, ul 
M arszałkowska 22 Ścisła 
dyskrecja  zapi wniona. — 
W arunki przystępne. W y , 
bór o lb rzym i 1 2215

U R Z Ę D N IK  państwowy — 
V I I I .  stopnia, w dow itc  — 
z jednym  syn un, uczniem 
8 kl. gim n., la t 54, pozna 
starszą pannę lub bez­
dzietną wdowę od 40 do 
5(1 la l, posiadającą wc 
Łwow ie urządzono m iesz­
kacie 1.2 pokoje i kuchnia) 
Cul tu,-itr. L is ty  pod B. L, 
poste restante Rzeszów. — 

29360

IN T E L , p u , w łaśc ic ie l­
ka  sk 'e ru  tpożrw  0*0 — 
z b ra k i znajomość po- 
sz u je  tą  drogą ę ia, 

liio  w id z ian i ficorO'T’ '.i 
lub na rządowem  slanTwi- 
skn do „ j  45. ł.p ka i 
zgłoszę iii d A d  n V. i, kn 
pod „P rz y s z ło ś ć "  2tl?7.

W A LC E  m ły i tle , w a ły  
t r a m  iis; 'jne, łożysko, — 
sprzęgła , ko ło . fo rm y  ło  
rn r  betonow y ot ruszta 
tu jo ,  do gO i»o lń  i lo o 

. m ob il dostarczy n a jtan ie j 
> Inż. S łow :K, Lw ów , t  ca 

'łó łk ienska  94. 29387

D L A  ORŁA b 'a le g o  1 Eu­
geniusza są l is ty  w  Adm . 
W. kn. i '.'335.

HDPliO-HDflZ
W IL L A  7 pok ti, 2 knenni 
urządzenie sta jn ia , w o ­
zow n ia, oD c j na, 4 m orgi 
sadu, i,rzedm iebcle Ls , 
ra p iękn s położenie sprze 

dam. Zgłoi ni; list' rao 
pod „ P i  rdm ioście" \Jm : 
W iok-j.

P A R C E L E  budowlane do 
sprzedania obok p r z y "  ra­
ku tram w a jow ego. W ia  j- 
mość: Listopada 97, o j  
4 do 5.

F O R T E P I A l iró t i 1 —
z p ły tą  m etalową 'k a z y j-  
ii»  sprzedam. Kochane v ■ 

akiego I, parter, drzw i 67 
29281

•TAL, L N IA ,  kredens, Btół, 
krze iła, otomana, łóżk j  
bu fa llo  ns sprzedaż. U 11 
Chorążczyzna 18, d rzw i 5; 
od 1—3 gouz. 29367.

O K A Z Y J N IE  sprzedam  — 
kredens, b lirk u , sza fa  
lim bow  >, otoiuana, fo te l 
do rozk ładan ia , S ilim , — 
2 sza fy , kreden kuchen­
ny, wózek i łóżeczko, lu- 
st kraw ieck ie . lam py 
elek tryczn e ’  iż  no pr_e- 
ty . W a łow a  14, U piętro, 
drzw i 6 m iędzy 71—12. — 

29373

DOM parterow y m urowa­
ny nowy 8 u b ikacji, w o l­
ny, -tajn ia, ro zo t.n 1 u, — 
stuuflis ogród w arzyw n y , 
400 ją żn i, brama w jazdo­
w a , *a ogatką  Gródecką 
2.000 do larów , S ygu iów ' : 
Don parterow y m urow any 
4 u b ikacji, ogród — 400 
r  n l, 75 drzew owoco- 
w  rc! u Cetnarowska — 
721 d (la rów : u l. pasieczna 
fron to  a parce la  bum. wla 
-s .  430 Łnl po 2 d o '” - 
rów  sążeń, sprzeda A Jen- 
c ja  nl. K r z j  wa N r. 2. — 

29359.

DO S P R Z E D A N IA  trzy 
p a r-e l i słoneczno W po­
b liżu  tram w aju  koło sa­
natorium  Czerw . K rzyża .

*  a lomść: Ł yczak  owska
1, J, sk lep b ław atny. — 

25143

*fŁO D  ' akadem ik, ożeni 
się i. rana. m iłą, Intel. 
p« icoka. na.chę nji j w 
\ leku do 22 la L  któraby 
mu m atf .ja lm o  nmożliwi- ( 
In studja nniw ersytockic. 
Szczegółowo lis ty  fo to  
g ra fja m i, za z w n f  i tó 
rycli ręczę 3‘ Adm ln lstr: 
W ieko  pod M '\ 29368.

tt l iZ Ę D N IK  'toDinnałny — 
l a t ' 78, IX .  stopnia, pozps 
pannę w celu m alr. przy 
stojną r.K skromnym i o- 
saglem . L isty  | jw-a rat i:Ie 
anonim owe po 1 „W y ja z d "  
do Adm . W ieku . °'185.

l l l V  I D A  D V *  łóżka, r.-aterace, kole
■ ■ ■ ■  f  K H W  I  • poduszki, prześcieradła,
■ I I  p s z iw k i  p o łeca , oriz p itcab ia  w  jednym

f l  S r ^ ' 7 " *  Sazlnuerj Sk^itsui
Lwów, K  p rntka 4 (tyko mprzeciw S ko- 

w ro n a ),  79 02

DOM z ogrodem  sprzedam, 
godz. 4. Ul, P i je  rów  04: 

29276

S P R Z E D A M  R E A LN O ŚĆ  
w  J rzem yślu  — /.asanier 
V , brze. e Tadeusz . K o ­
ściuszki 1. 36. W iadom ość: 
L w  .w, ul. K ró lo w e j Ja ­
d w ig i 1. 84, W archa łow le. 
Pośredn ictw o w yklucz >ne. 
Cena około 22.000 zł. — 

29164

S A D O W A  W IS Z N IA  -  
trzy  budynki, ogród  w a­
rzyw n y , sad, oparkanlono, 
przesi .on pó łm orgow ą — 
sp rzed -m  za 1.2-0 io la rów  
B ra itsr, G łow ińsk iego 23: 

29046 DO S P R Z E D A N IA  parce­
la  za Gródeek rogatką . 
W iadom ość: Bartosza G ło­
w ack iego  10, T. p ię tr — 
drzw i 1, n," lew o. "9076

H A K ', pocynowane — na 
sztabach przykręcane dla 
P I . masa -• d i  sprzeni i- 
n ia.nia. L in d ego  7, Slu- 
sarn ia, 28731. DO S P R Z E D A N IA  czarny 

pła.zcz pluszowy % opo- 
łanti, cen 70 zł. oruz m ę­
ski z iln ierzom  kangu- 
ow m 50 zł. obyd ri na 

średni w j i  (st. O g l-d a ć  nl. 
Z ielona fO I .  o ietro , aa 
praw o, goaz. 3 oo 4. z»968

JfO R ^E P i A N Y  .Bbsendor- 
fe ra “ , „K o s io ra "  i  inne — 
"■kazyjnie sprzedam. U lg i 
w  spłatach, N ow ack i, u l: 
Pańska 17. 2908’

T A N IO  sprzed m dom mu 
rownny, ogród :k, — ca ły  
w o lny , z a  gt idecką t o - 
ga tką  r.a 9 OOg zł. Lew icka 
Buguslawakiogo 3. 29117

DO S IK Z E D A N IA  kam ie­
nica trzyp ię trow a , szesna­
ście okran, duży “ klop, — 
parce l:.; m ieszkanie wolne 
na n l. Kętrzyńsk iego. — 
l i s t y  cod „N a ro żn a " do 
Adn, W ieku . 29051

DO S P R Z E D A N IA  część 
ew entualn ie ca ły  dumek. 
U l. Snopkowska 55. Z8826

W s  p a r t a ł y  s a i t i n e ;  m i r . '  I
mahon i o wy  e m p J re  z  bronzami
sly’owy salon mahoniowy, bibtjotekę maho- 
n ową i ru7maite inne meble, jak sypialnie, 

jadali :v —  sprzeda okazyjnie
Hala Aukcyjua, L m w ,  iihadem i^ta a

T e le fo n  IO - 5 f .  2 3  9

N A J T A Ń S Z A  sprzedaż n- 
beazów, ram . ia .o rego  24.

29004

S Z P A 11T E R J A I Sprzedam  
w ytw órn ię  zp a rtc r ji dwu- 
dzieściu siedem  sztuk war- 
itatów i w szystk ie pot: :o- 
bne narzędzia, w at itaty 
najnow szej konstrukcji. — 
L is ty  pod „S zpart )r ja “  do 
Adm . W ieku . 28835

REALNO SO  i p iekarn ia  — 
zaraz wolno do sprzeda- 
nia. W iauomość: Zamar- 
stynów . Mich iła  6. 29316 
B7 3 Z K I *  w ina n sp^zo 
daż w K a syn ie  Narndo- 
wum, ul. M ick iew icza  6, 
u dozorcy. 29311

D L A  . O T O O IA F Ó W ! -  
O Laz.a ! 8 przodam ,anio 
lam py do zd jęć foto., r: 
bez Światła dz lcnoego, — 
sy s t  „J u p id o r", różnych 
typów  i lelkości. Stefan 
M ichniewski, Lw ów , ' 1- 
śn low icck icb 10. 2872J

S K L E P  z urządzeniom  — 
i<rz; nl. K ętrzyńsk iego . — 
W iadome 5ć: plac U n jl 
B rzoskioj 10, Rostaurnc,' i;

29001. .

/

O K A Z Y J N IE  do m , edi - 
n ia  starożytna m eb lr 11: 
M ircina 4 tSv*1

C U K TĘ R ?,I. i  da Bpr„ddą- 
n ia  z row od t ohorol,. —■ 
L is ty  i  „C u k ie rn ia "  ao 
A dm . W  leku. 28937W IL L  4 w  o k o licy  parku 

K iliń sk ie go . 14 u b ikac ji — 
o g .ó J  os noow j, sta jn ia  — 
gara ż, m agazyn y  do 
sprzedania. udomośó ul. 
A sn yka  4, gir p. 898i

P R A C O W N IA  cukiern icza  
do sprzedania z powodu 
w yja zdu  u n i i ,  ] J s i: Ul d 
„P ra oow n .a  cu k ie rn icza " 
do A dm . W ieku . 289*8

H E  B | f  B  w sze łfc fe g o  rod za iu , p o ia d yu c ie j i k om - 
f f l B D I d l  p ip™  • a rzą c fzcń i ńżytirtigu  i rióiyo, 
o ra z  N T  Y K I  p o ) 'c a  p ó  um jbrĘŚW aiłyct» canecrt 
F f .  U f l ł  ł f T l  K o S  H .ja  J, “ tótańr 1 póSdwórzu.

— 7 7 - ; ;  ■ '  213'

S P R Z E D A J i —  w yg ia n e  
skrzypce. Lw ów , ul. Teu- 
tyńeka 1. 29, p rz « podwó­
rze na le  0, Id. p ię tro  — 
drz.wi 1. 12 29188.

F O R IT IP IA N  kró tk i, czar­
n y  k rzyżow y  z angielską 
mi chaniką 1 nrzedai oraz 
w yp ożyczę pian ino krzyżt 
wo na dłuższy czas. — 
H eriuan , św. Ż o f j i  15. —< 

29120P A R C E L E  lam o . W ia d o  
mość: W u lka  N r . bu łka 
inw a lid zka  pod topolą — 
H ubisz. 29173. W I L I A  w  ok o licy  u l: L i ­

stu pada do sprzedania. — 
W iadom ość: Grochowska 
N r. G. 28573F U T R O  m ęskie uprzedam 

za 354 zL  Fan Cboiaów . — 
Franciszkańska 12. 29158. K U C H N IA  gazow a  W no- 

b rym  stanie do sprzeda 
n.a. Oglądać od 2—3 D r: 
A Larhand , K u pern ika  11 i 
I I I .  p. 28Bit

K A S Ę  K O N T R O L N A  N A - 
T IO kTA ij  kupię. B reltm an, 
Jagie llońska  17 . 29241

ja  przekonać mogę katdęgo niedowiarka,
I t  niemo lepsze .0  t ia o  ,P .im a Swiss Watach* zegarka 
Damski z lo ty  na tasiemce zł. 54 '—  1974 
H. Gutennana, d y b t t i l ia  14.

F IR  A N K I robo ty  ręcznej 
f ile to w e  koroi k i, m otyw a 

u jtan ie j W A N ff ,  plaę 
M arjaek l 5, w  sieni. 2211

P . R C E L E  lasowe w  Zim ­
nej W od zie  sprzeda Sko- 
m oruwskl, Ch jrążczyznu  27 

Z9-C9

P IĘ K N E , łoaeczne paTS - 
lt bu luw lane p rzy  n licy  
i ctock iogo  do 1 pizedan. 1; 
te v że i na ra ty . W ia d o ­
mość: Cegli ln la  Tow . Te­
renow ego, Grochowska doi 
na. 28869

DOM  m urow any 0 czte­
rech ubikacjach , blachą 
k ry ty  lo sprzeda tla. W ia - 
dom o.ó w sk lep ie W P an l 
Ku żm akow ej, N ow e Zn ie­
sien ie. 29232

F O R T E P IA N  , B3oo idor 
fo ra " , „1 ó s le ra "  angielska 
m echanika oraz inne. — 
U lg i w  spłatach. N ow acki, 
Pańska 1 28089

P A R C E L E  na IA T Y  ro  
40 ł I. m iesięczn ie, przed­
m ieście Lw ow a  pr:./ g o ­
ścińcu i stacji L u b la n " — 
Laszk i, Ob„"nki, Jrkóba  
Strzem ię 11 A  28997

BRYLANTY i wsrelką biżuterję 
•Im I  w j  kupuje i ptaci najsumienniej —
^  * A  HU f f l  kupuje ^ 0  n a jw yższym  kur- 
B  ■  I I ' I *  1 1  s i e  dzien n ym  27803

llf t lll  1 II EBHBID MIU1I BEEfi
WW B j u b i l e r  i  z t e t n i R

F O R T E P IA N Y , ptai raa — 
pierwszorzędnych fa b ryh , 
sprzedaje yod gw arancja , 
kupn je gotów ką: H an. k 
Pańska 21, I .  p ię tro , Te- 
ielun 35—45. 28649

S P ] 5ED AM  roalność, bu- 
v nk i murowana blachą 

k ry tę , pokoje słoneczn 1 —  
ogród „ a r  wny. V ilka  
Pan ieńska 28. 28990

I - L i  d iN IA  zeU zna cze­
sk iej m ark i do sprzeda­
na. W rdomość: u l. Ja ­

błonowskich 42, n w! «ści- 
c ie la  domu/ 29054

N A U K A
F O R T E P IA N  W irth a  i 
H am bu rgera  ok azy jn ie  — 
spri.caaa 7 . K a . u i ' yn, 
Lw ów  K opern ik a  16, — 
T e l. 20/45. 29517

UCZF.LNTA P IS A N IA  na 
m aszynach. Kurs 5 -clo 

" rc . nlowy z l. 15. J óze f 
M ichalski, wów. ni. S o  
h ieskiego 12. 2087

S Z J O Ł  1 P C W S Z E Ę H i l A
dla chłopców i d ..ewczat z prawem pub i 
czności wśród ogredów, zupeb 2 odnowi na
M  R .  G O L D F  /  R B O W E J

wjĉ imnlR w p i d y
w g\ 10— 12 i między 3— 5 28708

tli. D ą b c ł a A s K i e ł 9obok O-solineum.

C Z C IN O W E  dw a nowo łóż 
k i tan io Jo sprz“ e an’  . — 

ysp iańskiego 1. 7. ®riS8. 
F O R T E P IA N  czarn y  sprze 
dam. lłack , K a z im io i tóW- 
skn 4’., — 1.400 zł. 29239.

KUC H N IA  G A Z O W A , -  
» dooryii! stanic dt sprze 

dania. O glądać od 2—3, — 
Dr. A lb  rhand, K opern ika  
11, I I I  p. 28872

M A T E M A T Y K I,  p rzyrody, 
f iz y k i,  chem ji — udziela  
p- esor (E G Z .A M IN Y  — 
f> A T U R \ ).  A n ton iego  7 -  
I .  p- on 3—5. 29U28

PR Z Y .T M L .iĘ  na prakty- 
ozny kurs k ro jn  i szycia . 
„ J O L A N D A " , Sta,,lica 8: 
I I .  P „  boczna nl. (  iorąt- 
czyzn y. 29075



v #IEIC NG W Y* Nr. 7561 z dnia 7 wiześma Wib,

„ M A T U R A " ,  B a r ta  nau­
kow e zatwjc Jzoue praca 
K n ro tr ju m  Okręgu  sak' i 
nego Lw ów  - p rzy jm u je  
w pisy na karu m atu rye« 
ny tim nazjam y. somina- 
r jau  y o r »_  uzupełn ia jący 
Beuil-narjalny „ la  aiaturay 
stów  gim nazja lnych . ica l-  

ycn 1 licea ln ych , cztero 
I fi/i ścio ciosowy g im na­
z ja ln y . Zgłoszen ia  od 12-1 
1 d. 5—7. -  :J220

M A T E M A T Y K I  i F IZ Y E  1 
w każdym  aakrosi i (TJnl 
worsytot i o li ' ochnlka).
1 , i j  go tow an ia  do egza ­

m inów , pomoc w  (żrąca 
i elaboratu 311. L ek c je  zt lo 
row i i po jedyncze Szyb 
ko i tan io . „K u r s "  Na- 
b ie laka  21, I j  p. 28675

K O N C E S . K U R S A  N A U K O  
rr  „ O Ś W I A T A "  p r z y g o ­

to w u ją  g ru n to w n ie  I s ir- 
m ir n r jo  lo : m a tu  g l  a -
n a z ja ln e t  (w s z e lk ic h  t y ­
p ó w ) m a tu ry  re m in a r ja l-  
n i j  ( K  u 1 je d n o ro c zn y  1 
d i u l t n i ,  0 0  n g za m i n u
n a d zw y c z a jn e g o  z  4 i  6 
» las g im n a z ja ln y c h  K n ri 
je ż y k ó w  n o w o ży tn y c h  —  
( f  o au sk l, a n g ie is k i,  n ie- 
m ie e k i). 1 K i a d z .e la ją  
n a jv y b i t n le .  I p r o fo -o r c  

w ie  g lm u a z jó w  lv  ik ioh , 
p rze  ‘ -6 g o d z in  d z ien n ie . 
Y s ze lk .o h  in fo r m a c j i  u- 

d z ie la  1 w p is y  p r z y jm u je :  
S e k re tr r ju i,  K  -  6 co ­
d z ie n n ie  od  12— 1 1 o  1 5— 6 
L w ów  , M ilk o w s k ie g o  11 — 
P r o s p e k ty  d a rm o . 22*4

Ł j t a T  « K ? . t |  R N I S C  I
lap isy  na Knr^n z t t i o n m  f Ko resp in d en ey ln e
L ic z n e  p o d z ię k o w a n k .  b ić  rosp eU tu  zn  e t e k u  
16 ^ ro S zy ). Z a rząd : P r o f .  D r , J ózef G iu z iń s k i. 1868 

Honc. P ie rw sze  Kursę

M a t a m i  t f w l a i a i p  , . F U n r i > ‘
L w ó w . L a n e k  a  1 4 . K o k  ~ " ’ o ż « j ) i  l y 2 l

Godziny uriędi we Dyrekcji od 11—1 1 5 J oopof

K O N C E S . pn  i m in ister­
stw! W . K- 1 O P. K U R - 
8j K R O JU , M O D E LO W A  
N i/  I  S Z Y C IA  di.mol fe- 
gi z  prawem  wydawania 
ŚVv B tD E C T W , prow adzi 
absolwent w yższej A k  dc- 
mjS k ro ju  w  P a ry żu  1 
D resan ie. BTNIlETt, Lw ów  
G lin iańska 4, (boczna n l: 
P ie k a rsk ie j). 29101

14 D N IO W E  lezp ia t le  lei 
c je  ”  yrobu  dyw anów  

sm yrneósklch  ręcznej ro- 
Loty, rozpoeryn a ją  się 7. 
w rześn ia , na które zoj*<. 
m e p rzy ję ta  zb lo i. ra  
ilość ań. W  olsy 1 iu fur- 
raacje w  W y tw ó rn i dyw a ­
nów  K a ro la  I  itw iuow iczi 
Lw ów , Z yb lik lew ic za  18;

2900#

F R A N C U S K IE G O  1 MD 
ZY K I  udziela  b. p ro fe­
sorka gim nazjnm . tk n y  
Przystępno. Św. Józera 6; 
I .  p il tro. .'8873

K U R S  K R O JU  1 m odelo­
w an ia  rozpoczyna pierw 
sza konc" szkoła „ F E  
F A N I A -, Lw ów , Faaijzkie- 
w leza  t, naprzeciw  p o lic ji

> 2868S

K o i .  i r a i r t f e  i s t t e n i n p

cnakc 'jvsXs 34
p rzy jm u ją  W P i S Y  na  l - r o c z n y  ku rs  h a n d lo w y  
d la  m ło d z ie ż y  i 5-c'o m ies ięczn y  d u  d o ro s iy e l —  
S len oęrra f a i p isan :e  na m aszynach . ' 29 )04

i E K C J I fortep ianu  w za­
kresie n iższyr i wyzsr./m 
udziela p ryw at, io u lngo 

letn i uczeń P ro f. M arjana 
D ąbrow skiego. W Sm irW  
bardzo dogoiine. Zgłosze­
nia w D j rekeji Instytu tu  
M uzycznego, Sobieski, go 4 
od 11—12. 29242

W P iE  tW SZO RZED N E J 
azkoie tańców H Bryaio- 
a e j .  q1. Ru tow sk iog  23: 
I I .  piętro, gm aeli hr ókaro 

rozp jc: yna się kti -s 
tańców modnych — „d le  
najnowszych w zorów  1 tuń 
oów salonowych . Taóee 
1 ro ..'iidzJ p ro f. Robert 
Horst. W p isy  codzlem Pe 
ful god? 5 te ł 27175

J Y L h u  D L A  / B lT U It jE N -  
T<iV (T E K ' G IM N A Z J A L ­
N Y C H  SPEC.JAe.NY K U R S  
M A  Ul M y  SF.MIA' ARJAIe- 
KE .E  „P IL N O Ś Ć " -  U L : 
A a N S K A  14. 220/

ST »  NOU li A f  .1 i <V Y 1 OZ A 
listow n ie szybko. tanio. 
Redakcja S tenogra fa  Po l 
sk lego W arsza a. Szcz; 
g la  12. żąd a jc ie  b e z i . i 
tnyeh prospektów 3111

K o b c  x u n s v  H iK »DLOVSfO-'»P ‘*‘ %»2IEL€J2«;
S T a K IS t lW A  3  « l  T O W W J ft 

L y tsw , K i f E t i e j f l t Z d  26 “TB r eKf. 3 }—8ń. 
B iu r.i B u eh a !te iy in e  ■ 1  
. h  E R  M  E  S “ p 5 1 *  1  J  I
na k u rs y : J) je d n o ro c zn e  ( t o  zl. m ies ięc zn ie ) 2) p ó ‘- 
r o c zn e  ( :0  zt m es ięc zn ie ) !’) o cych  ję z y k ó w , s ten c- 
g ra fi ', .  p isan ia  na m aszynach , p .  w ir  lan ia  e to  Z a m e j-  
s c o w i k o re sp o n d e n cy jn ie .-  P o c z ą te k  nauki i | b. r . 
In fo rm a c je  v. s jo d z in och : P -ty j d o  1-szej i o d  L-oi i 

^ i  d o  f - t e j  c o d z ien  de. 2J40Ó

I M r  in tttó u
trwa przex cały rok. Kaidu 
oalma wydaje roczn’ - do 100 
orzechów. Sv\ ieże transporty 
Cei esu, zawierającego 100% 
czyś .ego tłuszczu kokosowe­
go już nadeszł) i są do na­
bycia we wszysdrch sklepach 

spożywczych.

Zwracaicie baczną uwagą m 
oryginalne opakowanie i na­

pis : 2177

„CERES"
oaaiurnia" S.fl. Warszaw

W A n S Z A W lA N h  A -  ju t  
n rzrjc eh a la , p rzy jm u je  Jo 
na ul k ro ju  1 szycia  k ra ­
w iectw a dam skiego. W yu ­
cza w  k ró tk in  z  ni i 
no 1 Ul nie. Nu B łon ie 26 — 
I .  p iętro , b lisko g it  w  icgo 
Dwór- a. 2°034

U K O Ń C ZO N A  sem inarj U 
na maturzy sts :i udziela 
lek c ji do szkól n iższych — 
»k?cm no w ym agani; L i ­
s ty  pod B. P . wów, nlr 
A jiczew sk ieh  10, drzw i N r. 
3, m ezanin. —  Zgłoszen ia  
osobiste. 29070

M A  T R Z A S K A  E S t & S .'  „ JulSpl. Gx-
łirt . un V.) powróciła i ro/pocięu naukę. Wpisy 
cd 12 — 2 i 4—6 M. Kcnopnick ej 6. 29ol

D OBREGO M A T E M A T Y ­
KA k tó ryb y  dopom ógł do
przerob ien ia  pierw szego 
roku m atem atyki z wy- 
siadów ostatn iego roku 
izkolnego na TJniw, Jana 
K azim ierza  1 k tó ryb y  w y 
Jara ! się o te w yk łady  — 
iroszę o zgłoszen ie do 
M m . W ieku  dla okazi­
ciela kw itu inseratow ego 
Kr. 20ina. 291%
U D Z IE L A M  lek c ji m ate­
m atyki W aakresio szkól 
średnich. A dres : Sapiehy 
Nr. 9, I I .  piętro, drzw i na 
prawo. 2932*2.

N A J S Z Y B S Z A  metoda —. 
w yuczen ia języków  nowo- 
m j c i  ..ĘCu L E  E l  vN-

B atorego  ? 4. __
Specja lne kurea francu- 
SKie d la  dz iec i .  29063

P u ó E D P O Ł D D A K n Y Y  17 
i w ieczorny knrs ..roju  — 
szycia , kra..-icczł zn; dam 
sk u l b ie llźn iarbtw a oraz 
zbloi-nwe ' ke je modniar- 
stwa, nu1n< - tizym syste 
n em am erykańskim  Jclc- 
ny P ie t rzowi k ie j, n lica  
Pańska 14. W p is- od g : 
11 1 i od 4 do 6 codzien ­
nie. g 4

W A N D A  K U B A L S K A , -  
dcom m owana lonserwato- 
rzystka, była  uczeniea 
pro f. V . Irui-zu, m lyn o - 
wana siła pedagogiczna  — 
pow róciła  i udziela le k c ji 
g ry  na fo rtep ian io  metodą 
najnowszą. S tarszym  za­
pew n ia  szybk ie a doda­
tn ie r yn ik i. W p isy  co 
dzienn ie p rzy  ul św. T e ­
resy 20, I .  piętro, od 12—1 
i ou 3—5. L ek c je  odbyu.a- 
ją  11- aa życzeu ia  w  śród 
m ieSęid nrzy  p i. Dom aga 
iiczów  9 (m ezan in ) albo 
też  p rzy  ul. św. Ton  sy 20 
I. p iętro . 28847.

I L E K C J E  języka  w łosk iego. 
| Cl ętn ie ze ob iady. L is ty  

pod „W ło s zk a "  do Adm : 
W iekn . 28951

W P I S Y ,  egzaraina w za­
k ładzie  liank. Z P E Ł N E -  
M I  P K A W a M I  A - O L G I 
Z  F I L I P ' ' I C  H Ł Y C H O W 1 
O Z O W I. ! ,  A ’ ÓV , ZA ŁB LI 
K T E W IC Z A  L .  c R O Z  
P O C Z Ę Ł Y  S IĘ .  S Z R O Ł ik  
BQ\1 ' Z E C H N A  z nauką 

j e z y k t w  ebeyel.. G IM N A -  
Ż J 1 M  —  1. iC E IJM . S E M I 
N A B Y J N E  K i i  RS A .  K  i n- 
ęc la r ja  od 11—1. 29165

j f iut PI»H [
C H Ł O P A K  a 3-ma kl. 
girrm. zostanie p rzy ję ty  — 
jako  uczeń do handlu 
Tow. korz. delikatesów  i 
pokoju  do śn iadań zaraz; 
zam iejscow i m ają  p ie rw ­
szeństwo. K a fk a , u lica 
Krakow ska  1. 11. 29222

P O S ZU K U JĘ  kucharkę do 
w szystk iego . SupiÓBkiego 
N r. 6, d rzw i 5. 29386.

D Z IE W C Z Y N K I do nauki 
poszukuje B erta  K in d ler , 
A kadem icka  28. 29343.

P O T E Z E B A  zdolnego ku­
charza lub kucharki do 
ob jęcia  kuchni w  restau­
r a c j i  Stoch ora, Lw ów , ul. 
Gródecka 52. 29326

J' O J E T  N E  d o  n a u k i. —  
przy jn u e  p r a c o w n ia  su k ien  
M ik o ła ja  18 I I .  p. 2933 .

C H Ł O P C A  u czc iw ego , ■ -i 
ob e zn a n ego  w  s tó la r i tw ie  
n - ib  iw y in  p r z y jn r e  sk ład  

nob li „D o r g t e n n C  Luonu  
S a p ie h y  34. 29373.

P O S Z U K U J Ę  .d o lu d g o  p o  
■nocn ika f r y z je r s k  ugo d o

P A N N A  u zd o ln io n a  w  m o  
d n ia r s tw l ), zos ta n io  n 
ty c h m la s t  p r z y ję ta .  O t y l ja  
F e ls ,  R y n e k  25. 29157.

p o s z u k u j ę  ch łop ca  szew
skteye z p oczą tk an .. (w : 

_ uy 9, Schn  id t  2ol'i . 
F R Y  2: j E R F I  dam sk i j  do 
o n d o lo w o n ia  p oszu k u ję  za  
rua. S e h w a lb , K o p e r n ik a  
N r. 12. 29230.

i a l m u  d a m s k iego . łT T E B  
B ra m a  A n o r o l i e i .  293<*"

P R A K T Y K A N T  z  d o b re g o  
dom u, 3 k l.  g im n ., z n a j­
d z ie  u m ies zc ze n ie . .K r a m  
S tu d e n c k i"  S za jn o c h y  t ;

2?166.

O G R O D N I K
p o i r Z e b n y  o d  1. p d f d z i e r n i K a
obowiązkowa znajomość warzywnictwa i 
sadownictwa —  pożądany *.awaler lub wdo­
wiec samotny. Oferty siadsyt. c , . a. . ‘ iwa- 
rzystwo Silvisva W ygoda obok Dołowy 28986

P O T R Z E B N A  mlodi siła  
pisarska pisząca M er lo  na 
rraszynie. L is ty  pod J. M. 
du AU ni. W icku . 2916

ZD O LN A  sprzedawczynię, 
z  k ilku letn i p ra k tysą  — 
pi ly jin ie  a atychm ' > st Mu- 
B i. j  K o lpana , P iekarska  
N r. B. 2JA8-

P O T 'K ZE B N Y  praktykant 
do gospod- rstw a  —  może 
być zredukow any z  w o j­
ski. inb z u rzęd ; n trzy
m anie. L is ty  do A dmin: 
W iek a  pod „P ra k ty k a n t" .

29093

G O R Z E L N iK A  p rzy jm ie  
Zarząd dóbr Łu] a i »d  
Dniostrem poczta N i_ ..n l. 
jk a , L ieźw isk a  v ia  O b n - 
tytfi Odpow iada się ty lk o  
na zgłoszen ia  pisemne — 
z podaniem  odpisów  św ia­
dectw  . i warunków . 29539

M A N IK U R Z Y 's T K E  po- 
sznzu ję natyehroia t. — 
Goldstein plau B ernar­
dy ó ik i  i7- 22846.

D Z I E W C Z Y N K Ę  5 p oezą t- 
kau n  w ki a w ie o z y źn i.  —  
poszukuję. Z y b l ik i-w J o z j  
N r. 2, I .  p. 29334.
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JAKIE ZALETY
W  pizy i:d n em  km mydle n

MYDŁO MUNRA?
1)  M Y D Ł O  M U N K A  jest nietylko wolne pod gwarancją od wszelkich szkodliwych domieszek,

lecz nie zawiera również żadnych surowców drugorzędnych, jakiemi są n. p. tran rybi, tłuszcz 
kostny, oleje odpadkowe itp. MYDŁO MUNIiA wyrabiane jest p o d  g w a r a n  ją  w y łą *  
c z a i e  ty iK o  z  n a js z la c h e t n ie js z y c h  o l e j ó w  z a g r a n ic z n y c h .  Dlatego też sita 

. odczyszczająua tegoż mydła i jego wydajność jest kilkanaśc.j razy vsiększa od tej, jaką spo­
tyka się przy wyrobach konkurcncyjnycn, polecanych krzyki'wą reklamą jako , najlepsze’1!

2 )  M Y D Ł O  M U N H A  posiada nistylico najw>ększą zawartość tłuszczów, jaka wogóle przy p;erw- 
szorzędnem mydle da się osiągnąć, lecz podlega we fabryce przed wysyłką pod w ó jn em u  
s u s z e n iu  przez co jest oczywiście daleko oszczędniejsze w użyciu od wszystkich innych 
mydeł.

( i )  M Y D Ł O  M U H ł i Ą  w y r a b ia n e  je s t  w ła d n ą , s p e c ja ln ą  m e ic d ą l  Blisko s t o  la t  
doświadczenia i wytężonej pracy było trzeba, aby stworzyć ten jedyny w swiecie, bezkonku­
rencyjny produkt!
Użycie wyłącznie t y l k o  tego a nie innego mydła leży we własnym ..lferesie każdej rozsąd- 

nej gospodyni, dbałej o c zy  t o i :  i o s z c z ę d n o ś ć .

Wystawiamy na .„VI. T&rsad. Wschodnich" ! >aw38on
ikiuto  Fanku Kredytowego' Stoisko 704 c. * ■29353

bju iis" lotta joliwbi mamaia włosiem i morinie, itawt Olon^ ni
S e n  M i l a  I * sprężynowe, kanapki ' fotele do skład., fapy, firanki itp , _   SL — —
—   : poleci najtaniei K. Hagler. Lwów SoDłeskie^J 21 — za eotówkę i na raty. 2013

Imienne I hASZCZt grzettdiwe
płaszcze Z i m o w e ,  oryginalne modele zagrań czne >raz wytwory własnej Z  * S Z C Z y t  
i 1<« z n a n ^ ;  p r a .  1“ | O iT T P -Y  C!1 O R T T  D f  “ NUga yn kon 
c o w n i  — poeca F-s -L A . W  Ł l V j V j D Ł X \  V J  fckcji da nsk.
Lwów, lii. Sob lesh lego róg pl. Marjackiego. 
żakietów wełnianych itp. 7359

-  JVieiki wybór sukien, bluzek, 
C e n y  b a r d z o  t iisK ie .

ROBUR a

%

I

99
Związek i ofaii n'rmś ^sirh — R itw in .

1/3 Fraflu1 c l i  ca łe g o  G órnego  t ig s k a . liin ro  s p r z e d a ły  na M a lo p il-  W sch

„ S  I E S I A S ^ j A  hMq !r a5i31
T E L E F O N  6 - 9 8 ,  4 0 - 9 0 ,  18-71, 2 0 - 5 0 .  | 15

T a rg i  Wschodni?, P a w  !o? Ccn rainy, Grupa Górnośiąs a

FUTRA polecz Magazyn . przcj*vnie 
futer 2263

A. U R Ó ^ L

S iMUA ź Szwajcars­
ką OAZĘ jedwabną wyłącz­
nie marki .DLJFuUk po­
leca specjalny magazyn sia- 
tea drucianych, metalowych 

i blach dziurkowanych 
I W O N B  vD„ l w ó w  

P asaż  F e lte ró w .
293 M f

KAPELUSZE ^  I
modele w wielkim wyborne po cena h niskich p zleca 
iAION MÓD — “ —  -łw?w Mahck i zji i. .. ag?usi; Pa pal Hausman 3 i

t a s o ł i w k j  i  51A .u  T Y  o o 5  z ł .
lotka loi.cczka dziecinne, O TO M  IN V , kanapki i 
łóżka składane, wkłady, poduszki roshi rowe, dywany, 
chodniki, ki ,.y, firank', pjrtjery, kołdry i Ł p. po ec„ 

r u r  o » « "  ■ t*a n i ■ f *fWI 939

B. ‘to r e n b li f  i»wfiw. I n M h  Ł 4.

MlMDlIRKlilB
dostać można tylko w magazynu konfekcji-dziecinnej

ŁYCZAKbCSKA 12.
2 8  >

uregulowano
n a j t a n i e jZ B I eA H K b

s m i m e  Sykstuska 4

i  26 z

ZUPEŁilIE JAK HelllEbf
w y o s t r z y  obie kazay s.-m Gillette i t. p. nożyki ao golenia 
specjalnym ap» ©  TsfilflAfH L w ó w  S  
ratem Sd I FEkS l l  StKłT S \SiUSKA i )  
l ASTA Di OSTRZENIA BRZYTEW NA SKt AP . TBOI 2,31

- •  ż y t o ś ć  p a c i i t o w ą  o p ł a c o n o  r y e s a i t e t n .  Wydnwca. #Wtafc Nowy* spółka wydawnicza.
Druhem Spółki druk, „Presn* Lwów, Sonatę. 4.

/


